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Em; / ; 
Jana Kochanowikiego 
KSIEGI'1 
Do Goscia. 
SEN darmo maß te kbiaz ki / 
2 ſpelna w wacku pieniazki / 
Chwale twa tzecz / gosciu bracie / 
Bo nie przydzieß ku vtracie: 
Ale ieflis dal co 3 taßki / 
Nie kupiles iedno fraßki. 


Na fwoie księgi. 
AD mote papiery 
O przewazne bohatery: 
Nie v nich Mars chocia ſtogi / 
Achilles predkonogi: 
Ale ömiechy / ale zaͤrty 
_ . Swybły zbierac moie kaͤrty. 
Pieśni / tańce / y biegiddy |, 
Ichadzaia fie do nich rady. 
Statek tych czaſow nie placi: 
Praca glowiel pozno traci. 
Przy fraßkach mi wzdy naleig: 
A to w niwecz co fie ómició, 


2. © iywocie 


raßek 


O zywocie ludzkim. ER 


i 
of Rar to wßyt ko cokolwiek myblemy / 
Fraßki co wßytko cokolwiek czyniemy. 
Nie maß nd świecie zadney pewney tzeczy / 
Proʒno tu Głowie ma co mieć na pieczy, 
Facnobc / vroda / moc / pieniadze / ſtawa / 
Wpßytko to minie iako polna trawa. 
Nabmiawßy fie nam / y naßym porzadkom / 
Wemkna nas vo miefiel / ¡dto czynig latkom. 


Z Anakreonta. 
SAA chce Spierodć krwawe boie / 


| 

| Luk / ſtrzaly /miiecze / zbroie: 
{oid lutnia Rupidyna / 

Piekney Aphrodity ſyng. 


Aużem byl porwał bardony 
Nnawia zal nowe ſtrony: 
Juzem Spicvoal Merton / ¿ 
& pꝛedkiego Sarpedona. 2 
Lutnia ſtoym zwycza ſom gwoli / 
O milogci spiewać woli: 
Bog was zegnay / krwaᷣwe boie / 
Nie lubią was (irony moie. 


O Hannie. 


SE mi zbieglo / A niewiem inaczey / 
Jedno do Adnnyi tam bywa naraczey. 
Tom byl zakazal / by niepeziymomalá | 
W dom tetzo 3biegá / owßem wypychala. 
Poyde go futać ; lecz fie y fam boie : 
Cam zoſtac. Wenus powiedz rads (wole. 


Na harde⸗ 


A 


—— 


Asiegi pierwhe. —— 5 
Na hardego. | 


Ny Teche to tey mietze głowy pfowad fobie 7 


Bych ſie moy Pantie miał podobać tobie7 


Wid36 jes hardy: mnie też ná tym malo / 


Sree 


Riedy ſie tobie tak vpodobalo. 


Na ſtara. 


azby zemna zygrywac fie chelald / 
Riedys niebogo fobie podſtaͤrzald. 


Day pokoy pre bog / faind baczyß fiidonie / 


—— 2 1 


Se nic po cierniu / kiedy róża ſpadnie. 


Z Anakreonta. ' 


SB no fie mam odeymowad/ 
4 


Widse je mufie milowac: 
(Miłość mi dawno radzila / 
Lec ia / idto pꝛawy wild / 
Niechcialem ſtuchac iey rady / 
213 nama przyßlo do zwady. 
Bo ſãydak z lukiem porwala / 
A mnie ná rete wyzwäld, 
Ja też iako Hektor zabie / | 
Msigreßy karacene na bie / | 
Targ / y ßable iako bꝛzytwe / | 
St ocʒylem z miłością birwe, | 
Ona ku mnie cisanie rogi / | 
A ia co nadaley w nogi. | 
A gdy wßyt kich ſtreal pozbyła / 
Sama fie w belt obróciła / 
N profło mn w ſerce wpadla / 
24 mme zaraz mac odpadla. 
Proʒno tedy noße zbroje / 


-  Prosno za paweza ſtoie: 


q ==" 


| Fräßek 
Bo Pro mie ma bić na gorze / 
4 - Biedy niepzzyiaciel yo (Forze, 
Do Hanny. 
Coba by niewiedziala / co znaczy twarz blada / 
Y kiedy Eto nie grzeczy / Hanno / odpowiada / 


Czeſto wzdycha / a rzadko kiedy fie robmieie / 
Tedy niewieß / ze pꝛze die mole ſerce indleie. 


N Do Pawla. 
bg rzecz pewna / v twego fasiddd +. 
Moeß dlugiego nie czekac obiada: 
Bo w mey komorze (era pdiesynd/ / 
YO piwnicy takze cos ná ſchylku wina, 
Ale chleb ( wedlug przypowieści ) 3 ſolg / 
ase położyć pꝛze die 3 dobꝛa wola. 
Muzyka bedzie / pieśni też doſtanie / 
A k temu plació nie potrʒebã 34 nie: 
Bo fie tu ten 3miy rodzi tak okwito / 
Lepiey daleko niż ieczmien niż żyto. 
przeto biadʒ 34 ſtol / moy dobꝛy ſabiedzie / 
308 dawno bywal pꝛʒy takiey biebiedzie / 
Gdzie śmiechu wiecey niz pot raw dawaig: 
Ale poetom wßyt ko pꝛzepuſczaͤig. 


Na vtratne. 
Na przykrey ſkale gdzie nikt nie dochodzi / 
ðñ;ielone drzewo ſtodkie figi rodzi / 
Btorychz wronami krucy za ywa a/ 
Ludzie żadnego pozytkn nie mai: 
Tatsec niewiem ¿an wßytko drudzy ziedza / 
A ludʒie godni gdzieś ná ſtronie biedza. 


Sen. 


Velefalem 


pff . ĩ¾ 9 
| Asiegi pierwße. 7 
Win; pazez fen w ocy / 
Maiac ſkrʒydla ku pomocy. | 
Lecʒ mie milość poimala / Y 
Choc na nogach olor miala, ' 
Hanno co to znamionuie: 
podobno mi pꝛaktykuie / 
Ze ia / bedac vwiklany 
Temi / y owemi Pány / 
Wpßyr kich inßych lat wie 3bede / 
Tobie wiecznie fiużyć bede. 


* Do Panicy. 
SY y Ani iako nadobna / kak tez y vczeiwa / 
Pátrzac ná twa wdzieczna twarʒ rymow mi pꝛzybywa. 
Rtoꝛe ieſli fie ludziom Fredy ſpodobaiq / 
Nie wiecey mnie / niż tobie / bydz powinne maig. 
/ . 
Raki. 
25 Olguymy paniom nie fobie ma rada / 
Miluymy wiernie nie ieſt w nich pꝛzyſada. 
Godnobci trʒzeba nie za nic tu cota / 
(ilości pꝛagna nie pꝛagna tu złotó, 
Miluiaʒ ſerca nie patrʒaia ʒdꝛady / 
Pilnuia pꝛawdy nie klamaia rady. 
lave vpꝛzeyma nie dar ſobie waza⸗ : 
miare nie nazbyt ciagnac rzemien Paja, 
Wiecznie wam fluze nie fluże na chwile / 
Belpiecsnic wierzcie nie rad ia omyle⸗ 


O Kocie. 
S Aychal Ero kiedy into ciagna toed ¢ 
Nie zawzdy ßuka wody tá robotd, 
Ciągnie go dꝛugi nadobnie na ſußy / 
Sukniey nie zmacza / ale widy mdlo dußy. 


Na v 


Fräßek 
Na nieodpowiedna. 
Dmov ieſlic nie po myſli: day maßli dac wolą : 
Stluchaiac flow niepotrzebnych / az mie vßy bola, 
Na pieſczone żiemiany. 
G Niewam fiend te pießczone ziemiany / 
Co piwu radzi ßukaia pꝛzygany. 
Nie piy á3ci fie pierwey bedzie cheialo / 
Tedyc fie kazde dobꝛym bedzie zdalo. 
Na niefłowną. 
4. o) Jalem nddsicie ze mi 3yśćić miano / 
Tak iako bylo z chucia obiecano 
Ale co komu tzecze białagłorod / 
Pig icy na wietrze y na wodzie ſlowa. 
Do Piniey. 
C O vſty mowiß bys w fercu myblila / 
Barzobys mie tym / Pani /3niewolilá, 
Ale kiedy mie fwym miłym miaͤnuieß „ 
podobno dawnym zwyczdiom folguieß. 


O chmielu. 
© O to E ßalata rana : 
ozynkami poſypaͤna? 
Chmiel / ieſli dobꝛze ſmakuie: 
Pꝛzetociem go w głowie qzuie. 


Na nabozna. 
Eſli nie grzeßyß / iako mi powiddaß / 
3 Czego ſie / mila / tat czeſto fpowiaoage 


vate Ni grzebień. 


—Yrowy 


˙¹ 


Stegt pierwße. 


f Nowy to fortel / q malo ſtychany / | 


Na b rebrna beode grzebień olowidny, 


Omara. * | 


Na Konrata. 
ENT Hesyeie vo obiady moy pdnie Bonracie/ 
> 5 tylto ná chleb gebe ſiwa chowacie:! 

Do Mikołaia Firleia. 
¿Alo w moich kbiazkach co takiego było / 
Czegoby fie pꝛzed panng czyt ac nie godzilo: 

Odputze moy Mikolaiu: bo ma bydz ſtateczny 
Sam Poeta / rym gafem vydzie y wfieteczny. 


O Lazickim 4 Barzym. 
E 3 Barʒzem / goſpodarzu miły / 


Jeſlis nieswiadom iakowey fo sily: 
Cheiey fame tylto vważyć imionć / ae 
A maßli roʒum / niech ſpac idzie zond. 


Do lófta. 


Meß coś mi winien / mieyje fie do taßki / SR 
Do cis wnet wioże/ Joſteie / miedzy frdßkin 


3 . 


6 Do Iakuba. 
8 krotkie fraßki czynie / to Jakubie winiß: 


* 


EB Brote twoie nierowns / bo ich ty nie czyniß. 
| Epitaphium Koſowi. 
9 Zalem y placzem / dez za twe nie ſtoj / 
Moy dobꝛy Robie / towayße twoi. 
M ten grob twe cialo vmarle oz yli / 
Btotzy weſeli ztoba wezorck byli. 


Smierc 34 cʒlowiekiem na poßelki czas chodzi / 
Niech zdꝛowie / nie 


O tymże. * a 
GE C502 pit; nami / ddl go chowamy: 


Ani wiem czemu tak hardsie ſtapamy. 
Smierc nie zna złota / y dꝛogiey purpury: 
Mie po iednemu / iako 3 koyca kury. 
O Zazdrosci.” 
Nu prsylacfelh ani wielkobe ʒlota / 
i ni vchowa złey pꝛzygody enota.- 
Pꝛzekleta zaßdꝛobc dziwnie fie fraſuie / 
Ried v kogo co nad ludziczuie. 
Wiec iefli dresie / tedy pzzećie ßezeka / 
A vſtgthieznie ahi twoie złe czeka, 
To na nie fortel / nie nie czuc do siebie/ | 
A wßyt ko meznie wytrzymeic w pot rzebie. 


: She ay : ». 
O dobrym panie. 
¿SO bay pan ¡ábis iadac fobie w dꝛoge / 


Vyʒrʒal v dziewki w polu boſſqh noge. ; 
tb | u > fo Hog i 


af 


A siegi pierwße. 
Nie chodz (porviada ) bes botów / ma rada / 
_ Bo mácierzyana tak zwietrzeie rad. 
Lafkdvoy panie / nic iey to nie waͤdzi / 
Chyba żebyście piidli z niey radzi, 
| O Kachnie. 
Radna Ke kaze vo łdzni pꝛzypaͤtrowac / 
Jeſlibych ia cheial nago wymalować: 
A ia powiddam / gOżie nas dwoie biedzie / 
Cam perona laznía / mowie laznia / bedzie. 


Na Barbarę. 


Jakes mi iuż ſkaczeß ſlabo / 
Folguy fobie mila Barbaro pꝛoße cie. 
Czart roſkakal tego fivded / 

Niedba nic choc kto ma lada co pꝛzed fobs 
Okaͤzuie fivoie ßtuki / 

Aboc niewie ze maß w Nuremberku tomar ? 
Ale ty w3dy nie bads głupia / 


Nieznaiomym nie day dudkowac pꝛzed fobs 


Nie zwierzay fie lada tom / 
Nie pußczay mnichow do dobꝛego mießkania. 

N e je wyſtrzegay / | 
Racʒey ſama zdw3dy letdniie spieway, 

Ache mie ſluchac daley / 

mMoia Bárbaro nie ßacuy dobꝛych ludzi, 

Sar dy raczey ßukay zgody / | 
Ciech za cie fFage Eto młotem dobꝛze tobie 

Moeß odpꝛoc yte wzorki / 


Czybcie tar nama 3 paciorkowym biczykiem. 


8 2 


11 


nm 


dż 


Ani 


| 


12 


A nie dufay w żadneczdty/ 


N pod pierzem ßpetny ſtarobwiecki bieret. 
Wied ʒze co maß czynić zſoba / 
Bo lisi ogon za towar nie vchodzi. 
2 lotrowie co to widzą / 
M oczy pieknie /w tacie ßykuia five dꝛaby. 
Domyslayze fie oſtatka / 
Wpßakes iu; ſtwym dʒiatkom marcypan rozdalg. 


Do Walka. 


Alen moy / tym mie nie rozgniewaß ſobie I 


Ze fie me fraßki kiepſtwem 304030 tobie, . 

Bych ia też w nich byt baczył ſtatek iaki / 

Wiers mi me byiby tytul na nich tai. 

Epitaph: Kry: Sien.. 
y Alto die tu na żiemie feześćie vkaʒalo / , 

Daley cie miec / AryBtofie / na świecie nieche als: 
Czy to gorzey / czy lepiey? wy ſami widzicie / 

toꝛzy tego / y tego Swidrá ſmak pomnicie. 


Z Anskreonta.. 


€ Feito Eto nie miluie / ćieżto kto miluie / 


Nacieʒey Ecomiluinc laſki nie zyſkuie. 
Zacnobc w miłośći za nic / fraßka obyczdie / 
Na tego tam naracʒey patrʒaia / Ero Odie, 
Boday zdechł / kro fie napꝛzod zlota roʒmilowal / 
Ten wßyt ek swiae ſtooim złym pꝛzykladem popſowal. 
Stad walki / zrad morderfived: a co ießcze wiecey / 
Nas chude co miluiem / to gubi napꝛecey. 


Na poduſzkę. 
@ Zlachetne plotno / na ktoꝛym leżćio |. 
So tak piekne w oczu moich cialo / 
ig Pases] 


ASE! PIELWBE- 0 AA oo 
Pꝛzecz tego ſmutny v fortuny obie | 
Ziednać nie moge / aby głowie obie 
poſpolu nd twym wdʒiecznym michu lezaly / 
A zobopolnych rozmow viywaly: 
Wiecey nie bmiem rzec: boy tal fie bole / 
Ze 3 tych flow zazdꝛobẽ myśl zrozumie moie. 
Nafrafownego.. 
M Je fraſuy fiend ſtugi / zee ſie pozarli! // 
Crzezwi ſtudʒy z trʒezwiemi party pomarli 
Na Stryia ÓW i 
DY Ge bad mi Stryiem/Raymidnie mawiali / Son iso 
Biedy fie komu karac nie dawali. 5 
Bads ty mnie Stryiem pꝛzedbie poſtaremu / 
“erro nic nie bierʒ ſynowcowi ſwemu. 
NMaswietego Oyca. 
G Wietym eie zwóć nie moge: Oycem fie nie wſtydze / 
Riedy wielki kaplante / ſyny twoie widze. 
Do Mikołaja Mieleckiego. 


NY Jedar idti koßtorny / ale co p:zemoge/ 
— ADamici pave wierfytoro/tiielecFi/nadioge. - 
Boje day by03 ſie dobꝛze na wßyt kim wodʒilo⸗ 
Boes we ;Dzowiu ogladal / ná coc pacesac milo. 
Na mie bad; laſlaw / idtos ʒawzdy okazowal / 
Nie byl tem laſkarw / Eco do konca nie nilowal. 


Na fakomego. 


DY A vmpöle e e zaleza / 
dbpod nim ſtebꝛo / y loro / y pieniadze leż > 


ŻW 


A temu bogatego imie bedsie flusye/ / 
Ato fezescia ſwoiego vmie dobꝛze vzyc . 


| 
| 


e 


o PADRE 
lle Ero oftátvicnie ex nad li many 77] 
Tylko tego ſluchat oe gdꝛie preddyne lany: 
Ten rownie iako pßczola plaſtry w vl vblada / 
2 dach, nic nie robigc / miod gotowy jada. 
Na nieſſownego. 


11 $Owiemći paarde / ze rad obiecuieß / 
A obiecawßy potym fie nie czuieß. 0 
Fraßkaby cie zwa: lecz to ießcze mnieyßa / 
Jeſt w moich ks ſazk ach feagls ſtarecznie yßa. 
Do Pawelka. 


A Jedy zorawie polecą zd moꝛze iin. 
Fie byway czeſto / Pawelku / na dwoꝛze; 


Aby ná tobie nie poklwali ſkory / 
Mnimaiac żeś tyʒ Pigmæolow ktoꝛy. 


Na Matufza. 
Maruß waſow /lepiey rzec: bo wielkg kladziemy 
Rzecz pod mala / kiedy was Matußow mowiemy. 
Na Pofła Papieſkiego. 
Pose Papieſti / Rzymſkiego narodu / 
Vczyß nas dꝛogi / a fam chybiaß bꝛodu. 
Nawꝛacay lepiey nizli twoy wosnicd / ay 
Strzez nas tam zdwieść / gdzie placz y teſknica. 
let ac ENS plianego. 
Ne darmo Bacha z rogami maluig / 
Bo piiánego y dzieci poczuig. $ 
Piech głowa / niech mu ſlung dobꝛze nogi⸗ 
Sama poſtawa r ie rogi. 


Na go pe darza. 


| 


” SL SO fibsites mie vo pꝛamdzie nie nagoꝛzey / 


Rsiegi pier wße. 


Aleby trzeba mieſã dawac ſpoꝛzey: 
Pazed cobs widze polmiſkow niemało / 

A mnie ſie ledwie polewki doſtalo. 
Dyablu fie godzi tao wa biebiada / 


2 


„Gościem / czy bwigdkiem ia twego obidddz’ 


Na Mathematyka. 
eme pomietzyl / y głebotie morze / 
Wie iako wfidią / y zachodza zoꝛze: 
Widtrom rozumie / pꝛaͤktykuie tomu / 
24 farm nie widst ze ma kurwe w domu 


Na butnego. 
Ii mi go nie chwal / co topzzybieśiedzie 
s zwycieſtwy na plac /y z walkami iedzie. 
Cakiego wole / co zabpiewaẽ moje / 
co 3 pannami tancowajc pomoże. 
Zapiianicami. 
jemi deficz piie / ziemie dizerva piią / / 
Frzek morze / z morza wßytki gwiazdy zyig. 
Na nas niewiem co ludzie vpatrzyli⸗ : 
Diiwno im / zeſiny troche fienápili, 
O Prałaćie. 
Moe byds mutido fixdgetnotożoro 7 
Jako Pꝛalata iednego vezczono. 
Bialychglow mlodych / y panow nie malo / 
da iednym ſtolem poſpolu biedzialo. 
Giedsial teży ten / com go iuż mianował / 
Bo dobꝛey myśli nig dy nie zepſowal. 
Mnich wedle niego / a po dꝛugiey rece 
Pani co ſtarga: ſtuchayze o mece. 


Ha pier 


e — 
16 i Fraße | 
Na pierwßym mie yſcu panne calowano / 
Take do konca podawac kazano. 
Wiec tego nie raz / ale kilka bylo / 
A Pꝛalatowi by Paftá nie milo: 
Bo co ra; to go baba pocaluie / 
2 on zas mnicha: wiec mu fie ſtyſkuie. 
Miał Gysćiec pedwy ieficge na tym Swiecie / 
Boday wan cali / co go mies niechcecie. 
Na miernika. 
| fx Jooyácic fie tych pomiarow tat dobrze vczyli / 
Se wiecie wiele roc kolo obꝛoci fie winili: 
Igadnicieß mi / wiele raͤzow / niz ieden taz minie: 
Magdalena pod namiotem żywym dußa kinie. 
e O Hannie. - 
go goꝛd dꝛzewy nat kniona / 
i A pod nią laka zielona. 
Tu zdꝛoy pꝛzezroczyſtey wody / 
podꝛoznemu dla ochłody / 
Tu zachodny wider. powiewa / 
Cu flowit pꝛzyiemnie piewa⸗ 
Ale to wßytko za iaie / 
KRiedy Hanny nie doſtaie. 
: Do Stanifława. 
go mi Sybillá pꝛoꝛokuie ninie: 
Sle erzens( powidodią ) o iedney pierzynie* 
Ina Seänifläwie / ze ſie ta pieśń byla sd 
Mym towarzyßom dobzze w głowe wbiłó, 
Bom ia ſam ieden zoſtal z tey druzyny / 
Co pociggali na fis tey pierzyny: 
Oni iuż tylko legaia po parze / 
Ja pszedśie ziebne fimoctzeć do zarze. NZ 


E pit. 


| „Rśiegipietwfe 17 
Epit. Woyć. Kryfk. 
Pe cie ſtarzy / placza cie y mlodzi / 
Dwor wßytek wczerni pꝛze cie / Aryſki / chodzi. 


Abowiem ludztość / y dworſtwo pꝛzy tobie / 
M iednyme zaraz pochowano grobie, 
Drugie temuz. 
Gene, WMlochy / y Niemce zwiedziwßy / 
Kro lowi fivemu cnotliwie ſluzywßy / 
Vmarles / Aryſki / y lezyß w cym grobie; 
| Mnies wielki ſmutek zoſtawil po fobie, 
| A 15 plácz prosny / yżdłość vo tey mietze/ 
Cym wiet ßa y płacz / yżółość Y bierze. 
| Na Pany. 
Cee mi na te teraznieyße Pány / 
- Siebie nie bacza / a gdnią dworzany. 
Won gas / pzy / czyſtych zapabnikow bylo / 
Szermierzow / goncow / az y wſpomniec milo, 
A 0318 co młodzi key vmieiy ? 
Jedno w sie wind /1áto w beczte / leig. 
prawód / że wielka wflugäch dzib odmiáná / 
Ale też trudno o takiego pana / 
O iakich nam wiec ſtarßy powiadali: 
Oni ſie w meztwie/ w dzielnobei kochali / 
DZIŚ leda Żyda 3 workiem piepꝛzu wola: 
Nie dʒiw / ze rzadko za tarczami Poli 
Do gofpodyniey. : 
©. jebie zła lwica wogromney iaſkini | 
Nie vrodsild / moid gofpodynt/ | 
Ani ſtvym mlekiem Tygrys napawald ; i 
GOjiejes fie widy tak ſroga vchowdld/ 
r 


its | . 
— . —ͤ — — — — — 
| de niechceß baczyc ná me powolności / 
Ani mie wſpomoc w mey wielkiey trudnobei? 
O krora ſama żeś mie pꝛzypꝛawilã / | 
Se chodze malo nie cal iako wild. 
TO prawdsie zec fie iuż nie wezds odeymowde : 
Ja ćiebie muße rad nie rad miłować. 
Ty fie w tym pomni / maßli mie mieć gwoli 
5 mey dobꝛey checi / czyli poniewoli. 
Os talaku. 
(GR co nie grzeczy vſlyßy moy Staßek / 
To mi wnet kaze paypifac do fraßek. 
Bracie / by fiero wßyt ko pifuć mialo / 
Yuzby mi dawno pa pieru nie sſtalo. 
Do Kachny. 
pnie cie moie swierciddlo zawfłydźi/ / 
Bo fie w nim / Kachno / kazdy fipetny widzt, 
O Liscie. 
Vy Serie by ta niemoc byla / 
: Coby fie nie pzzyczućiła, 1 7 
Wʒorã mi pani pifata / 
Ze po trzy nocy nie (pala. 
Od tych czaͤſow mi niesmiefino / 
Rfam nie fpie / co mie teßno. 
Epitaph: Igdrz: Zelifławfk, 
"fegoż goſpodzie o wiczotney chwili / 
W Seliſtawſkiego niewinnie zabili 
Swawolni ludzie; Ero chee ſlowo mile 
Dac temu grobu / pꝛzeklinay opile. 


Do Baltazara. 


Ksiegipierwße. 19 
V Je dz uv zee głowa / Baltazarze chore / 
Giedsiales wedle glupiego doktoꝛa. 
Do P. Stępowfkiego. 
Sem panne beiſkaß / fam ſie zakazuieß / 
Sam w cho fiepcef / fam Parle caluieß / 
Wpßyrkos fans zabꝛal / ani ſie daß pozyc: 
A ießczeby cie do fraßek nie wiożyć ? 
O goſpodyniey. 
Taroſta iedney paniey roſkazal obig wiẽ / 
Se Legata Rzymſkiego v niey miał poſta wic, 
Ba toć / pꝛy / Legat pꝛawy co go fiawide trzeba / 
Ale w mym domu / takim nie dawaia chleba, 


Na hardego. 


LI badz mi hardym / chociab wielkim panem / 
4 Jam nie Starofta/ani Naßtelanem: 
Ale gdy naninicy podweſele ſobie / N 
Sila mam w głowie panow rownych tobie, 


Z Anakreonta, 


edyby woꝛek bogatego złota Sait 
Mogl cʒzlowiekowi pꝛzyſpoꝛzyẽ zywota: 
% fambych fie iuż ial pieniedzy chowóć / 
debych fie miał czym smierci odtupowde, 
Ale iefli mite kupnem nie przyczyni 
Syword fobie / zaz nie glupie czyni 
Bto fie fraſuie / a 3ywie vo Elopocie z 
Jeſli maß vmrzec / a cożći po złocie? 
Ja dobzey myśli zawzdy chce vñywac / 
Jazʒ pꝛzyiacioly chce poſpolu bywäc 
A ieſli Wenus od tego nie bedzie / 
Bogumila niechay fie paysiedsie. 
2 | Ng Bota 


aoe FräßeE W 
a EAS A PZA ERZ —— gen 
Na Sokalfkie mogiły. 
2 Dfimy fie meʒ nie pꝛze oyczyzne bili / 
N na oſtar ek gaͤrdla położyli, 
Nie maß pꝛzecʒ / gośćiu / zles nad nami ttaćić / 
Taka ómietć mogłbyś fain dꝛogo zapłacić, 


Do lana. 


Nadz Janie / day pokoy pꝛzedbiewʒieciu fivemu: 
Bo badz krotko / bądź dlugo / pꝛzecie pꝛzydzie ktemu / 
Ze fie czlowiek obaczy : q co mu dib milo / 
To mu bedzie za czaſem wſtyd w oczu mnoiylo, 
Te roſkoß / ktoꝛa tera; rat dꝛogo ßacuieß / 
„ Puscif tániey pochwili / gdy pzawde poczuieß. 
A tak co ma czds pzzynieść / vpꝛzedz go ty raczey / 
Odmieñ fiooy bieg / 4 żagle nakrec wide inaczey. 
Gwiddomes flow laſkawych / y piekney poſtawy / 
Idꝛade widziß: znayze wiec / co pꝛzyiaciel pꝛawy. 
A ty o morſka Wenus / chluśńi zraz tey paniey/ 
A pombct ſie wʒdychania / ymoich 3les ná niey. 


O Doktorze Hifzpanie. 


Nuß dobꝛy Doktor fpac fie od nas bierze / 
Ani chee 3 nami doczekac wieczetze. 
Daycie mu pokoy: naydziem go w pościeli / 
A fómi pꝛʒedbie bywaympx weſeli. 
Juz po wieczerzy: pods Hispana : 
Ba wiere podsmy / dle mie bez dzbana. 
Pußczay Dobro:e / towarʒyßu miy/ ¡ad 
Doktor nie puścił / dle dzzwi puécily. 
Jedna nie wdośi/ dayei Boże zdꝛowie / 
By ieno iedna / Dotror na to powie, 
Od iedney pꝛʒyßlo d3 wiec do dziewigel / 
Doktoꝛowi moig fie we lie mach. 


Trudny 


= — — —̃ — 
Asiegi plermpe. 21 
> — EDO — — — — W eee > z 
| Trudny ( powiada) moy rzad 3 temi pany / 
Szedlem [pac trzezwio / a w mie piiany. 
O Szlachćicu Polfkim. re 
8 wielmożny niedawno powiedzial / 
2 M polficze Blacheic iakoby tez na karczmie óledźiał, 
Bo Eto iedno pꝛʒyiedzie to 3 Edddyms piẽ mubi / 
A zona pościel zwloczac niebogã fic krtubi. 
Epitaph: dziećięćiu. 
He: / nádemna płakać nie potrʒebã / A 
Moid niewinność wniofła mie do nieba. 
Boday tak wiele tobie pzzyczyniła / : 
Ile mnie ſtoga Smierc lat vErzywödsild. 
Na młodość. 
IAkoby też rok bez wioſny mieć chcieli / 
Arorzy ches żeby mlodzi nie ßaleli. 
Na ſtarosc. 
Bedna ſtarobci / wßyſey cie zadamy / 
A kiedy pꝛzydzieß / to zab narzekamy. 
! Na śmierć. 
MO Bludny swiecie / idtoćfie tu widsi / 
Doßedlem portu : iuż wiec 3 infych ßydzi. 
Na frafowne. 
Pʒy iednym ſczebein dwie ßkodzie Bog date : 
Glupi nie widzi / wiec fortune tate, 
Bacʒny co dobꝛze / to nd wirſch wyklada / 
A co nie gmysli / to pilnie pꝛʒybiada. 
Na fortune, | | 
3 M cym 


Soe. . 


W Tym ſie fortuny radzie nie potrzeba / 
Choway five dobꝛze / coc Bog życzył 3 niebd, 
A kiedy bedzieß miał pogode na co / 

Lapay ley 3 prʒodku / z tylu nie maß za co. 
PA O frafzkach. , 
Dy Aydsieh tu fraßke dobzą / naydzieß 3la/ y SrzedMig / 

Mie wßyt koc mury wiodą materia pꝛʒednig. 
5 bokow cegle rumienßa / y kamien cioſany / 
W pos rzodek ßtuki kladz / y grus bꝛakowany. 
Do miłośći. 
Chyba w ſerce / Milobci / pꝛoße / nie vderzay / 
Ale na kaͤzdy czlonek inßy miele zmierzay. 
O smierci. 
Semi nie to rzekla icdnd bialaglowa / 

Sluchaiac pieśni / wkroreß ſo te ſtowa / 

Radabym smierci/by iu pꝛzyßla na mie: 

Proße / lto ómievcią/niech go też mam znamie. 

3 Na vezt¢. 
Sdelag dam od wychodu / nie ziem ienoidies | | 
Dꝛozey ſram / mili iadam: złe to obyczaie. 
Do Chmury. 
b. Oi ia tobie Chmura / 
Se pꝛzy kuchni byroa dziura: 
Ales ty mnie niechcial wierʒ ye / 
Molales ſtwym grsbiecem zmierzye⸗ 
O tymże. * 
| W Jerse od początku świdra 
Nie były tak ſuche lata⸗ 


14 E Rsiegi pierwße. | 234 
| | Oczy naße to widziały / ; A | 
PA Chmury fie w rze kach kapaly. 
IR Epitaph: dziećięćiu. 
GX Nlem oycem nie dawno / SIS nie mam nitogo / 
— Coby mie tak zwal: takem w dieci znifczał ſtogo. 
Wpßytki mi smierć pożdtła : iedno śmietć polknelo⸗ 
Haftke licha polknawßy + tak ſwoy koniec wzieło, 
Do Pawła. 
EXO bra to / Pawle / (mozeß wierzyc) ßkola / 
=. Gosietaja patrzac na poślednie Bola. 
Czlowiek gdy mu fie wedle mysli rodri / 
Mniema / ze pꝛoſto / nie po żiemi chodzi: 
Ale niet rwala eoſkoß ná tym świecie / 
VPpa dme iako kwiat 34 Pops lecie, 
| > INaSlafe, n 
(ST tu ſtoncu /d rozdziew gebe / paͤnie Slafi7 Si K 
f A iuż nie bedziem Bukac inßego Pompafá; p Ar 
Bo ten nos / coc to geby iuż ledwie nie minie/ 3 a 
Na zebach nam vkaze / o krorey godsinie, 44 w Dies 
| Epitaph: Wyfockiemu. . 
‘ Sy) Redsitern fie w Prusiech / Wyſockim mie zwano / 
Vmarlem ro młodym wieku / y tu mie ſchowano. 
© śmierci vo teyże RO Z co y fłdry / 
Napadnieli iey na raͤz / nie da dorosc miary. 
Y Do Paniey. 
Mie twe / Pani/ ktore rad mianuie / 
Naydzieß w mych rymiech gefto napiſane. 
A kiedy bedzie od ludzi czytane / 
Maß pꝛʒzed inßemi / iefli ia co gute, 
By ch die 3 drogiego mótmoru poftáwil/ 
Bych cie dal vlac y 3 ficzerego stord / 


m 4 


sl 


24. Fraßek 
. (Ezego vroda / y twa godna cnota) 
; Jeßczebych cie czei trwaͤley nie nabawił, 
N Mauſolæa / y Ægyptſkie grody / 
Oftátnicy śmierci pꝛozne być nie moga. 
Albo ie ogien / albo nagle wody / 
Albo ie lata zazdꝛobciwe zmogq. 
Slawa z doweipu fámá wiecznie ſtoi / 
Ta gwałtu nie zna / ta ſie lat nie boi. 


O Miłośći. 
Pon vciec / pꝛozng fie przed milosc ia (chroniés 
Bo iako lotny nie na pießego dogonic? 


Na kogos. 
SF Sarqaniag pfä 3 piekarniey: ba raczey ſam wynidz: 
Bo tu iednak maß dyabla v kuchaͤrek czynić, 


| O frafzkach. 


Rom fio fraßek zda fie pzzeczyść malo / 
Ten sila ziego wytrwać moje cało, 
. O żywocie ludzkim. 
$ cana myſli / Erozaś ieſt Daley niż od wieka / 
s Jeſli cie też to rußa / co gafem Glowiekd : 
Wierze / ze tam ná niebie maß mieſopuſt pꝛawy / 
Patrʒac na rosmáite świdró tego ſpꝛawy. 
Bo ledd co wyrzuciß / to my / iako dzieci / ; 
M taki treter /3e3fobo wyniesiem y śmieci, 
Wiec temu rekaw vera / a ten czapke firact / 
Dugi tey krot ochwile y wloſy pꝛzyplaci. 
Naroniec niefortuna / albo emiere pꝛʒypadnie / 
Co dꝛugi / choćby nie rad / czacz poꝛzuci ſnadnie. 
Pánie? godnoli / niech te roſkoß ztoba czuie / 


NMiech dendzy za lby chodza⸗ dia fie dziwule. 


A Biegi toe. 


FRASZER 
Jana Kochanowfkiego 
KSIĘGI IL 
N 


Ku Muzom. 


Anny / ktoꝛe na wielkim Parnazie mießkacie / 
A Ipokrenſka roſſa wloſy five maczacie: 
Jeſlim fie wam zachowal iako żyw ſtat ecznie / 
A nie mam woley zwami rozlaczyc fie wiecznie / 
Jeſli Krolom nie zdyżtze perel / dnizłota / 
A milfia mi daleko / niż pieniadze / cnota: 
Jeſli niechce / zebybcie komu pochlebialy / 
Albo nã mie v ludzi niewdsiecsnych zebꝛaly: 
Pꝛoße / niech zemną zaͤraz me rymy nie gina / 
Ale kiedy ia vmre / one niechay ſlyng. 
Do ladwigi. 
Roc mi ſerce Jadwigo / wroẽ mi / pꝛze Bogá/ 
A nie badz pꝛzecuvko mnie tat barʒo ſtoga. 
Bo po pꝛawdzie ſãmego ſerca / krom ciala / 
Nie bacze żebyś iaki pożytek miala. 
A ia trudno mam być zyw / ieſlize muße 
Stracic lepßa gescsiebie/ a owßem duße. 
Pꝛzeto vcʒyn tal dobꝛze: aͤlbo wzoć mote / 5 de 
Albo mi ná to mieyfce day ſerce ſwoie. hele 


if 


20 EW 


O rozwodzie. 


ST $Rzyfedt chlop do biſkupã / chcac fie rozwiezdz z jong / 
tals go / czemuz tal w oczu twych mierziong? 
Atolim iey nie zdftał Oziewicz / Aßemily: 
2 Biftup mu 348 powie/ O blaʒnie opily / 
pezychodśi to ná krole / y wyſokie ſtany / 
| A nie pꝛzynoßa takich plotek pꝛzed kaplany: 
N ty chlopie / ieſlic fie tak dziewice chciało / 
Mogłeś do Rolna iechac: tam ich ieſt niemals. 


| Do Pluta 
| Wen pꝛozny waͤcek / Pluto poświeciłem tobie / 


Juz cam miey y pieniadze / y ten wacel ſobie. 
Dziwna rzecz / iako ciezko coz nobic kalete: 
A dziwniey iako ciezy / wydawßy moners. 
Epitaph: Sobiechowi. 
ar /ludzie / kroꝛzy eie za zywota znali / 
Sila o twych pieniądzach / Sobiechn / trzymali. 
Alem ia tego doznal wtwey wlaſney potrzebie / 
Ze nie tyś miał pieniądze / one mialy ciebie;. 
Na Lips: 
Wśćiu/ bia dz pod mym libciem / a odpoczyn ſobie / 
Nie doydzie cie tu ſtonce / pꝛʒyrzekam ia cobie / 
: Choc fie nawyzßey wsbtie / a pꝛoſte promienie 
if Sciagna pod ſwoie dazerod rozſtrʒelane cienie, 
| Tu zardy chłodnewidtty 3 pola zdwiewdią / 
Tu ſtowicy / tu ßpacy wdziecznie narze kdig. 
3 mego wonnego kwiatu / pꝛacowite pßczoly ae 
Bioꝛa miod / Ecory potym fildchci panſkie ſtoly. 
A ia ſtvym cichym ße ptem ſpꝛawie vmiem ſnadnie / 
Ze czlowiekowi lacno flooti fen pꝛʒypaduie. 
5 A Jablek 


4 
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SJabief w prawbsie nie rode / lecz mie pantakBddsie/ / 


A SIEOL wröre. : 


“Jato ſczep naplodnieyßy w Heſperiyſtim fädzie, 
Na Wieniec. 
En wianeczek ruciany piekna Greta wild / 
Aby wen nadobnego Rlimka pꝛzyſtroild. 
A iako wieniec / tak fie miłość iey zieleni / 
Achocia wieniec zwiednie / miłość fie nie zmieni. 
Na Roza. 
Nader ſobie kwiat Wenus obꝛalã / 
Kiedyby iego kraſã dluzey trwald. 
Lecʒ co zakwir nie iako ſtonce wznidzie / 
To zasie ſpadnie ledwe wieczor pꝛzydzie. 
Rwi / panno / roza 34 nowego kwiata / 
A pomni że tak bieʒa twoie laca, 
— DoPaniey. 


| SR pani / te fraßki / co teraz czytacie / 
Jeſli podleyße waßych / ieſcze nie wygracie. 
Mam ia dꝛugie / co ie rad na ßtych puſcze 3 wami: 
A moim bydz na wierzchu / ro vyrzycie fami, 
Na fakomego. 
N nagorzey tego Bog oddzielil / ktoremu y 
Nie dawfy panſtwa / nie dal by zayrzal dꝛugiemu: 
Ale dal taki vmyſt / ze na fivym pꝛzeſtawa / 
A dla lepßego mienia w ttndność fie nie wdawa. | 
Ow fic w d3tale / mym zdaniem / dal oßukac marnie / 
Co nigdy ſyt nie bedzie / chocia serfiad garnie. 
Do Petriła. 
Enoc nie ſtoi owa tzecz / Petrilo / A Si 
A pazedóiecigrác ʒ niewiaſtami mite, |_|. 
i zg! D ; 2 x Wyiadleś 


— EA y 4 


ża Voyiadlesrogycti recepty z dpteFi / 
Dla teyocietney y nieſtaley debi, 
Wielka cześć ludzi nie bedzie wierzyła / 
Ses co nie ſtoiqc / pꝛzedbie (toi bila. 


Z. Greckiego. 


IF znam fie ku tym lupom: ktoli to Balony 
W Marſowym domu pꝛzybit ten dar niezddtzóny * 
Widse cále ßyßaki / tarcze nieſkrwawione / 
Widze dꝛzewa / y groty nic nienarußone. 
9 Bow mi twarz pꝛzed wſtydem / a pot pez mie biie / 
Raczey gmach ylojnice tym niechay obiie/ 
A moy tosciol pꝛʒyßlachei lupy ſkrwawionemi / 
Stogi Mars rychley ſie da vblagac takiemi. 
Do przyiaciela. 
Ne feafüy fobie pazyiacielu głowy/ 
hociab zawiedzion omylnemi flowy, 
Pogelay ießcze / a pꝛzypat rz fie pilnie / 
Jefli pꝛarodz iwie / czy moria omylnie / 
Ze bialeglowy na to fie ewiczyly / 
Aby nas 34 nos pꝛoſtaki wodzily. 
Ja nic nie twierdze / ale mi ty powieß / 
Biedy fie tez fam pewney rzeczy dowiefi, 
A ia pꝛʒeſtane nd twoim wyroku / 
Jako mam trzymaẽ o tey kobci 3 boku. 


Do tego 
Abo 3 nas Bydziß/ albo (am wiluieß / 
Bota ſie boiß / á kot ke miluieß. 
Wiec tora niechceß / achceß ciagnac kotke / 
Wiere cie ludzie beda mieć za plotke. 
Do St. Meglewſkiego. | 
gz, * Meglervſkiſ 


“Sh 


Slegi wtore. 


gor lewſki ná ma duße / 
N awʒdy fie rogmiad muße / 
Wſpomniawßy na naßego 
Goſpodarza dobꝛego. 
Ja fobie bzzałam wſtrone / 
Pieśń pzzyspiewaiąc one: 
A dla twoiey ochoty 
Jeßczem tu od Soboty, 
Panie nie zycz mi ßkody / 
Jeßczeb tu ode Srzody. 
O Kozle. 
Oziel / kto go zna / piwßy do polnocy / 
Nie mogł do domu tráfico fivey mocy. 
Dyżtzawfy kogos / ſluchay panie młody / 
Pꝛoße cie / niewief ty moiey gofpody ? 
Aten, niech cie znam / tedy fie dowiewa: 
Jam / pry / ieſt Roziel: idzze ſpac do chlewd. 


E Na Piotra. | 
| Ne pꝛzeto pytam / Piet rze / gdzie fie chceß pꝛzechodzie / 
| Abych fie miat ná iedne dꝛoge ztobą zgodzic. 
Ale gdziekolwiek ty chcefi / to mnie tam nie w dꝛoge / 
Bo twego kiepſtwã ſtuchac iuz daley nie moge. 
Do lana. 
Ante moy dꝛuzba / 
s Jeſtic fie fiusb¢ 
Dobꝛze nie placi/ 
Nie iuzei tract 
Cnota five myto: 
le ſowito : 
Bog ʒwykk nagradzac 
Cemu / tro zdꝛadzac 
ff D 3 
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L sie zwykt mitogo. 
Pe zzeto choc ſtogo 
Sczebcie fie zt oba 
Obchodzi / fobs 
Nic nie tiwoz: ale : 
Trway rowien (Pale / 
Btożey nie moga 
Nawierßa trwoga 
Poꝛußyc waly / 
Kiedy powſtaly 
Na moꝛzu wielkim. 
Takze we roßelkim 
Clieficześćiu y ty 
Badz niepozyty / 
A trway ſtatecznie / 
Bo nie iuż wiecznie 
Fortuna ſluzy / * 
Ron podꝛuzy / 
Ani pozzući / 
Bogo zaſmuci. 
1 
O Kapelanie. 


fBolowa do mfiey cheiala / ale Bápelafid 4 
Doma nie naleziono / bo pilnował d3bana. 
Pꝛʒ iydzie potym nierychlo wezerrwonym ornacie / 
A Rroloma / Re miły / olugo to ſypiacie. 
A moy dobꝛy Bape lan na ono ładniej TF 
Jeßczemci fie dzić nie kladl / co za dlugie fpanie ? 
O drugim, 
Co ſie wam widz ten dꝛugi:? 
. Äsieje nie badz ze mfią dlugi. 
Bat o lácno odniebiecie / 
g Nie bedzie iey / ieſli chcecie. 


IEUL LOLOT Lo ; 31 | 
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Ofiara. M 
DE sieć Mikolay swietym ofiárute) 
Bo mniey vo fidrośći co dzien moćy cznie; 
Teta; pod wodą graycie ryby ómiele / 
Mikolay zdycha / sieć wisi wtościele, 


Do Doktora. 


DY Fewiern podobnolito co ku roʒzumowi / 
Poſylac (a ʒle tzćc ) fraßki Doktoꝛowi. 
Cheiawßy fie też popifäc 3 rozumem v niego / 
Za fraßke pꝛawie ſtanie moy rozum pzzy iego. 
A tat cie niechay pꝛoʒno Doktoꝛem nie zows / 
Wypꝛaw 3 tego wat pienia moie profta glowe. 
| Do Gofpodarza, 
Nuo fie widze v ciebie Goſpodarzu mily / 
Ale wypie ta wiele nie mey flabey bily. 
A gdy mi kazeß pełnić ſobie / abo tom / i 
Jakobys rzekl / niechce eie mieć dlugo w tym domu. 
Z Greckiego. : 
Nies Wiefóóny/ nie 3 Argu tu zapabnik ſtoje / 
Spare ſtarona ia mienie za oyczyzne fiwoie, 
To fortelni: ia iakło fy e nd krew mila / b 
Lacedmonfki nn /mam- żwyćieftwo sila 
7 Wr. uh 
O Kaznodziei. 
ger no Aóznodźiefe /czemutopiółacie 
ö Nie tak ſami zywiecie / iako nauczacie? 
(4 mial doma kucharke) y rzecze / Moy pánie A 
i Aazóniufie nie dziwuy / bo mam piec fec na nie: 
A niewziatbych tysiąci / moge to tzec emiele/ | 
Byd cak mial czynić / lako nauczam w Pościele, | 
7 A 


p 
de 


32 „ Frage 


Tr — œL —— — - 


Do Piotra Kłoczewfkiego: 


D FJechee cie / Pietrze / do Wloch dꝛugi raz pꝛowaͤdzie / 
* Y Trafiß ſam: d mnie też czas o ſobie poꝛadzic. 
Jeſli ni wrewerendzie / Gy lepiey w fälanie / 
Jeſli mießkłac pꝛʒy dwoꝛze / czy na fivoim łanie, 
Ty bedzieß w czdg do tego: a dokadeb nilodby / 
Vziy bwiata za czaſu / y piekney ſwobody. 
To wadzi / poki lata nie zayda leniwe / 
Widz iec ßeroko Dunay / widzieć Alpy krzywe. 
Albo gdsie w pośtzod morzd ſlawne miaſto leży / 
Albo gdzie pod dawny mur byſtry Cyber bieży, 
Doiedz y Part henopy / a vyzrzyß te lafy / 
Gdzie zlotey tozgi ßukal Aneaß pꝛzed Gafy. 
Tame y pieklo bedzie / y ogromna ſkala / 
3 trozey wießcza Sibylla odpowiedz dawala. 
Jedz w dobꝛy czas / abych Cie 346 ogladal zdꝛowo / 
2 donies to moiemu Jedꝛze iowi ſtowo: 
Ze / dokad go nie widze / musi mie byc teßno / 
A tak / laſkawli na mie / niechay bywa ſpießno. 


Epit. Andr. Bzick: Kaft: Chelm. 


AO zen fie nie owßeyki ſkaͤrzye na te lata / wok: 
In Jakokolwiek / ieſt pꝛʒedbie godnobci zaplata. 
Jedꝛzey Bzicki w tym grobie leży położony / 
Ktoꝛy / dg nie w maietnym don vrodzony / 
Jednal za dowelpem fivym / Ecozym go byl hoynie 
Bog obdarzyl / a on im ßafowal pꝛʒyſtoynie / 
Byl wʒietym vwßech ludzi: siedzial w Panſkiey radzie / 
Co mu wierßa cześć mofto / niż zloro w pokladzie. 
Do Turek poſtem chodzil: Labirynty pꝛawne / 
Jeſli jednemu w Polßcze / iemu były iówne. 
Vmart pꝛawie na reku v zyczluwey zony / * 
N lezy pod tym zimnym marmorem zaͤmkniony. 
RACE > Tegoz 


Reiegi wtóre, 


Tegoż małżonce. 


A Lind 3 pilce / dwu mezu zacnych pochowawfiy / 
ö Rowi ſynu / iako Own zrzenic / oplaͤkawſ y: 
N zmeżow Raßtalanka / y zrodu / w tym grobie 
2 e3y / kroꝛy za zdꝛowſa gotowala ſobie: 
Bialaglowa vezcuva / y ſerca wielkꝛego / 
By vo mierci okrut ney bylo co waznego. 
Do fraſzck. 
Of Nabe moie (cośćie mi do tad zachowaly) 
5 Niechcẽ żebyście kogo żle wfpominać midły, 
+ Leg iefli wam nie qmyálicudze obyczaie / 
Niect ay Edrta wyſtepom / nie perſonom laie. 
Chcecieli chwalic kogo / chwalcieß / ale (Etomnie : 
By pochlebſtwa iakiego nie vznano po mnie. 
To też wied eie / ze dꝛudzy fivey fie chwały wſtydʒa / 
Pooobno ze chwalnego w fobie nic nie widzą, 


Ofiara. M 
Aphitey fivey żwierćiddło £ dis pobwiecilá: cte 
Niechce fie widzieć czym ieſt / nie może czym byld, 
Na toz. 


GELD: od ciebie / Wenus / dle nie tiwa w mierze: 
Bo co ty dafi / to zabie z nienagla czas bierze. 
Poniewaz tedy widze / ze mie twoy dar mua / 
Wem iß y swiadka daru ſtvego / o Papbia, 
Z Greckiego. | 
W Tym grobie piekna Tymás leży poqtzebionój / : i 
Rt oꝛa ped ślubem wziela czarna Perfephons, 
Na iey mogile rofiyeti rowiennice cdzem/ | 
Swe lube wiofy oſtrym vftrssgiygelssenn. | 
y * — Do dziew⸗ 


34 raßer 
Do dziewki. 


Cy czegoc nie vbedzie / byś nawiecey dala / 
SS Day czego pꝛozno dówdć potym bedʒieß cheiala / 
| Kiedyẽ zmórjEi twarz 30236 / a gladkie zwiercigdlo / 
Okaze to nd oko / ze cie bila ſpadlo. 
Juz tam ſtuʒyc nie beds te pießczone flows / 
Stachnic ku dugomotd: rychley / Badz mi zdꝛowa 
Marpya / laſki pelna: a wreku pacierze / 
Na iat ie pꝛʒy kobciele baba pieniadʒ bierze. 
Teraʒ możef lelig piekny włos otoczyć / 
CTeraz mojej zabpiewac / mozeß w tancu ſkoczye: 
Pochwili pꝛziydʒie dꝛuga / ktoꝛg pꝛzeydzieß laty / 
R rzeczec / wezm ty kadziel: pꝛʒyſtoyniey mnie 3 ſtwaty. 
Do I¢drzeia Patrycego. 
DO nie grzeczy / Jedrzein / ze zaͤrazem y ty 
Na febre ſtekaß / y ia leb noße zawity. 
| Lepßy fortel todzeni Lakonowie maiq / 
Co fobie iedney duße wzatem pożyczdiwe 
Czemu nam też Bog takiey zgody nie pozwoli / 
Aby wżóy ieden cießyl / gdy dꝛugiego boli? 
Do Doktora. 


| JT Orvitemcá pie nos mi tych fraßek / Doktoꝛze / 
tore tam czafem ſlyßyß wBilkupiey komoꝛze. 
Bo fraßek / iako ſam wieß / mam pot rzebe doma: 
Stat ku tam racʒey nabierz obiema rekoma. 
| Do W oytka. 
| 0:8 nie tefnolimietál fimegośiedżieć / R 
Cefiniey mit / Woycku / ztoba / kiedys to cheial wiedzieć. 
Do Snu. : 


t Sni / 


A siegi wtóre 


rte ¡Etory vczyß vmierdc eslowickd/ 
Nokazuieß fmát pꝛzyß lego wielg: i 
Vſpi na chwile to śmiertelne cidto / 
A dußa ſobie niech pobuia malo. 
Cheeli gdʒie iaſny dzien wychodzi z moꝛzã / 
Chceli gdzie wieczor gabnie pozna zorza / 
Albo gdzie śniegi pinuią / y lody / 
Albo gdzie wyſchly pꝛzed goꝛacem wody, 
Wolno iey w niebie gwiazdom fie dziwowac / 
% fpotnym biegom z bliſka pꝛzypatrowac. 
A iako Eola w ſpolecznym miianiu / 
Czynia dʒwiek barzo wdzieczny ku ſtuchaniu: 
Niech fie nacießy nieboga do woli⸗ | 
A cialo / ktore odpoczynek woli / 
Niechay tym czófem teſknice nie czuie / 
A co to nieżyć / wezas fie pꝛzypatruie. 


Z Græckiego. 


OSX fie wßyt ka nawólność morſka porußyla / 3 
By wßyrek Rhen zebꝛana moc Hiemiecka pila; 
Nigdy nie beda mogli Rzyniſkiey sile fEodźić / 
Dokad Ceſarz pzzeważny woyſko bedzie wodzić, 
Tat y deby koꝛzenia fiwegofie trzymaig / 3 
A ſuchy nitczemny Lift / wiacty obitdia, 
Na frafzki. 
xy Coż czynić: püianſtwo zbytniezdzowiu BEodsi/ / 
Gra tez cześciey 3 vtratq / niz 3 zyſkiem pꝛzychodzi. 
A nadʒieie 345 nie maß tv zaiemney milobei / 
A owa na fing ßkode fufy barzo kobei. | 
Wy tedy / co Eto lubi / moi towarzyße / ee 
Piycie / grayeie / miluycie: Jan fraßki miech pipe. 
Do Woytka. 
„ 


— aes eee eat 


EN 


J WP 


E 
Sy) Owefiem miły POoyttu / ziednay fie z ta pania / "YB 
RZ Niech nie wola za toby / dni testy za nią, et, 


ch wale die / ze tam w ſercu niechceß nic zoſtawice / 
Ale zaraz pꝛzyiazni ſkutkiem cheeß popꝛawic. 
Idz co rychley / bo wieczor: A tego iednania / 
e Ile po rzeczy bacze / hedzie do switinia. 


| O ftarym. | 


SW miał priapiſmum / nievkladng mete / 

© Lecz była mlodey żenie ta niemoc ná rete, 

p Bo ſie pan cefto parzyl w pꝛzyrodzoney wannie / 

i Co wiecey / nizli iemu / pomagalo Sannie. 
Potym go vleczyli madꝛzy doktoꝛowie: b 

A pani w placz nieboga / biadaß moiey glowie: 
Ried ys ty / mezu / ſtekal / iam fie dobꝛze miata / 
A kiedys ty zabie zdꝛow / ia bede chor zal. 


Do fraſzek. 


e za wfieteczne was ludzie poczyt die / 
N dla tego was pewnie vwalaßyc mai. 
A tak ia vpominam / nie mowcie plugawie / 
>, Byscie potym nie były z walachy na trawie. 
Ale mowcie pꝛzykladem mego Mikolayca: m: 
Co to niebieß? goſpodze / z odpuficgeniem iayca. 


Do Bartofza. 


Bartos I / a 3 Hißpaͤnſka bꝛodg / 
Godzienby laͤſki za ſwoig wrod, 
Ale pánienti na cie nie laſtawy / ; 
Ca k powiadaia / żeś nogiec wachawy. 
Co ieſli tat ieſt / pkodac y vrody / 

© teyłysiny / y tey czyſtey bꝛody. 


Do Anakreonta.. 


A nakre⸗ 


ai NIE Wore, 
LAA! % A lakreon zdrayca ſtary / 
CE Nie maß w fwym lotroſtwie mióty, 
Wpyt ko püeß a miluieß / 
% mnie pꝛzy (obie zepſuieß. 
Juz cie moie ſtrony znaig / 
% nã biebiadach śpiewdiy/ 
Dobra myśl nigdy bez ciebie, 
A tat / ſtyßyßli co w niebie / 
Smiey ſie: bo twe imie dawne 
N dzis miedzy ludzmi ſtawne. 


Na obraz Andr: Pätr. 


A wßytkim Pat rycemu ten obꝛaz ieſt rowny / 
N Chyba to / ze ten milczy / a owo wymowny. 


Prem Na zachowanie. 
| AUE bez pr3yiaciol za żywot v wiezienie / 
| W 
/ 


py 


ktoꝛym nie findesne żadne dobie mienie, 
| Boieflic fie co pꝛʒeciw mysli sftánie / 
W) „Już iako możef ſam pꝛzechoway / panie. 
mike nie poradzi / nikt nie pozalnie: 
i Tatzeć ieflić fie dobꝛze poßancuie / 
Zaden fie ztoba me bedzie radowal / 
Sam ſobie bedzieß w komoꝛze findtowal,- 
| Co ludzi widzi / wßyt ko podeyrzani / 
4) oczy Cie chwali / and ſtronie gani. 
Nie ſtyßyß prawdy / nie ſtyßyß pꝛzeſtrogi⸗ 
Bye wiere mióły rose ná łbie rogi. 
Vchoway Boże takiego żywotć / s 7 
Day raczey miłość / a chocia niniey 3lotá. pnt 


Do Dektora. 


Me tezeba mi fie wiele dowiadowac / : 
* Redy ty chodziß Doktoꝛze milowac: 


Ls | 


ae - raget 
— z y — BE, 
Bo ftoꝛa zoba w rieczor pobłaznuie/ 
4304 naͤzaͤiutrz piʒmem zaͤlatuie. 


i Z Grzckiego. 


Arn winlodey roſkoßy / ani wiſtarey widze / 
Owey pꝛoſto salute / Grey fie zas wſtydze. 
Ile niedofile / ale też złe pꝛzeſtale grona / ; 
Nalepße gdy Soysrzeia: takze tez y zong 


Ofiara. 


En pas Greta podſtarzawßy fobie / 
Poswiecila / można Wenus / tobie, 
Tomku zloty / twoić wie kaleta 7 
kad doſtala tego pafü Greta. 
O Lazarzowych Księgach. 
Coe wymyślili ei Seretykowie:! 
(Bo ta Philozoph Luterand zowie ) 
Larzarz on świety / Hedy znowu ożył / 
Napiſal tsiegi / w kroꝛe wßyt ko włożył / 
Cokolwiek widzial / albo co y ſtyßal J 
Na onym świecie / gdy pod ziemią dyßal. 
Ale ich niechcial poka zac nikomu / 
Ani obcemu / ani ſwwoim w demu, 
Az gdy mial vmrzec: nd ten czas tam wſkazal >" 
Po Philosopha / y temuż vkazal 
One five Esiegi : ale zawig zane / 
Nnad to ießcze zapieczetowane. 
N rzecze kniemu: ia smierć bliſka czuie / 
A tak cie temi Esieqdmi Odrnie / 
Dosiem wßyc ko włożył / com weidzial / y flyfiał 
: Na onym świecie / gdym pod ziemia dyßal. 
Ale cie pꝛoßs / byś ich nie ot wieral / 
Az kiedy talze ſam bedzieß vmieral. 


Bo tam 


E 


3 NSUGL LOLOL. 30 
Bo tain nic nie maß / czego Żywym ttzebą ; a 
Wpßyr ko ſie plecie cos otoło niebd, $ 
Peto cym czdfem inßych rzeczy pytay / 
A moie Fotegi psy fFondniu czytay, 
A przeczytawjy / oddaß ie daugiemu 
Philozophowi taͤkze vezonemu. 
N tak do konca niech fie podarsdig/ 
A pꝛʒzed ſkonaniem tylo ie czytaig. 
Tame puywiedsion moy Philosoph ktemu / 
de pꝛzybiagl doſyc vczynic wßytkiemu. 
£Lázar3 w tym ſkonal: wzigt Philozoph Esiegi / 
j Dawnoby w nich był / by nie dla pꝛʒybiegi. 
Owa tat dlugo lezal w tym roſole / 
Je one koͤiegi rozlozyl po (tole, 1 
Pocznie wartowac / ali papir goły: 
Ba to / pꝛy / pifino nie 3 glebokiey ßkoly. 
Miec iako czytał / tak też trzymało tym / 
N podal drugim Philozophom potym, 
Do Iedrzeia. 


|| 9 Coz radziß / Jedꝛzeiu? ( wpół moge w tree vßy | 
Defpieczmie wßyt ko rolo3yé / co mi ſerce krußy) 
| A fam iuż baczyć mozeß / ze moie poflugi 
V tey paniey niewajne/ Etore zna czas dlugi 
de N ſtateczne / y wierne : a kiedyby chćidła i 
Hilo Pꝛawde mowić/ rychleyz nich cześć / niz lekkobc mialg. 
Jakiem ia Odry dawal? iakiem rymy ſkladal z 
A dzis mie wſtyd: bom wiecey / niz bylo / pꝛzykladal. 
Rownalein czeſto iey płeć ku rumianey zar ʒy / 
A ona kramna barwe nobila ná twarzy, 
Chwalilem iey niegodne chwaly obyczaſe / 


va 


Wiec mi tez ma niepꝛawde falßem DSi oddaie⸗ 
Piero poti gniero wieży w mym fever panes 
Poti głowieł ſcon krʒyxude y wzgdrdzenie guie? /F 


er AI — 


PM 7 


40 Fräßek 
Ratuy mie iako może / a wyrwi 3 niewolt: 
Niewieß ako mer dziec na milosc w ſercu boli, 
Z Græckiego. 
( yje ſadz mie za omatlą/ gośćiu moy mil / 
% Spiewaczki Myr hilenſkiey / z tey co mogily / 
Czlowieczych ro rak ſpꝛawa / a taka pꝛaca / 
Rada fie w krotkim czasie w mess obꝛaca. 
Leg ieſli nne chceß pytdć o rymy more / 
Arorym bogune dary pꝛzydaly ſwoie / 
Wied; Her omierci znikla: a pot: fiynie 
Lutnia / y mowne gesu / Sappho nie zginie 
Do loſta. 
Wo mi bꝛaͤt / Joſteie / powidda o tobie / 
Bes laſkar na mie / czego życze fobie. 
o twola pꝛʒyiaʒn / ktoꝛego zwyczaie ; 
V ludzichwalne swiadectwo mi daie / 
Sem dobꝛy czlowiek: am ty miluieß / 
„Jedno w kim cnote yfłateczność czuieß. 
Pꝛzero żebyś ces wiedział ſerce moie / 
Sle te do ciebie krotłie rymy fwoie: 
Atoꝛe miey iako pewny zaklad tati / * 
dem ieſt / y chee być twoy na czas wfeldti, 


Nagrobek panu Chmielowfk. 


ere 3polnocnym morzem nd mie fie zmowily / 
Aby mie niewinnego gardla pozbawiły. 
N na koniec dowiodly fivego : bo fłarqawfy 
Biale zagle / y okret wtefy z0zuzgotawfy/ 
Pꝛzybily mie do bꝛ egu puſtego na deſce. 
Tamżem zefłał : bo wycia nie oawdło mieyſce. 
i we co tedy piyniefi po glebokiey wodźie /- 4 
_ Omieyo Chrmelowiliego powiedzieć R. a 
dos 


— — 


2 u 4/14 + 


Do St. Porębfkiego. 
jaz co ważne ieſt świddecewo moie / 
Se Porebſki złoty / SEotopafki twoie 
Mey wadze v mnie / zeby fie mogł do nich 
Cheobryć pzzyznóć tak ia trzymam o nich. 
Z Greckiego. 
Aon parrzac · na ſyna / kiedy go ſmok ſtog i: > 
W poły trzymał / wycia gnal acz 3 boiaᷣzniq rogi / 
N nie ochybił celu : bo ſtrʒala zwierzecu at 
Prawie w gardle vtknela / pasy ſamym dziecieciu / 
A ſpꝛawijwßy co myblil / wedle debu tego 
Luk zawiesił / znak ßezebcia / y oka miernego. 
Do Marcina. 
Pe co nad nas vßy lepße maiq / A 
O dziwnie wosiecsnych glosiech w niebie powidddig, 
Ktoꝛym ia / iako pꝛoſtak / we wßem wiare dawan / 
Ale na twey Muzyce / Mareinie / pꝛzeſtawam. 
Do nieznaiomego. 
NI maß o co fłać /bych cie wpiſal w frvoie karty: 
Bo tam flack niewiele / a {rads wßytko zarty. 
Ale mozeßli wytrwac / gdy beda Epic z ciebie 2 
Powiedz imie co rychley/chce cie mieć v biebie. 
Do.lędrzeia. 
Tw moy niepꝛzyiaciel / y czlowiek tar ſtogi j 
Cesyinal cis po te czafy / Jedꝛzeiu moy dꝛogi? 
iedym cie ia nabarziey ſinũt ny potrzebował / 
Abyś mie byl w mym ciezkim fraſunku rato wal. 
Serce mi bowiem zaͤrly rroſki nieuſpione / fe Ae 
Jakie nie levá tomu moga bye zwierzone. . 


Az ABR 
By mi die widy nakoniec odeſtal byl cálo / 
Nie takby mie nießczebcie moie fraſowalo. 
Ale eie nd zal wierßy tak do mnie wypꝛawil / 
Je y ſerce / y duße pꝛzy fobie zoſtqwil. 
Co niewiem iefli cznie ꝛ dle to czuć pꝛozno⸗ 
Riedy ferce / y dußa od czlowieka rozno. 
Com fie tedy nddsiewal pociechy od ciebie / 
- To cie fam cießyc muße / za pomniawßy Siebie, 
A lekarſtwaͤ inßego niewiem tey choꝛobie / 
Jeno gdzies zgube ftrácil / tam iedz po nie fobie, 
A tego fie wyſtrzegay / byś/ chcąc ſerca doſtac / 
Nie musiał tam nakoniec y fam potym zoſtac. 
Do Staniffawa. 
Pane mi / gdʒie ſie chowaß / bꝛacie Staniſlaͤwie / 
Bom cie tat dlugo ßukal / dżem vſtal pꝛawie. 
| Játojes mie był pꝛobi ná obiad do Siebie / 
| Calkzem cie ani wiożiał/ y iadam bez ciebie. 
O Bekwarku. 
By lut nia mowić vmiala / 
Tát by nam w glos powiedsidtd : 
Wpßyſey inßy w dudy grayéie / 
Mnie Bekwarkowi niechaycte, 
| Do Wędy. 
VOM pórezać ná laki / kiedy ſie odzieia / 
! Milo patrʒac ná zdꝛoie / kiedy wode leich. 
Dobra lecie bmiotana / dobꝛa folded zimie / 
Riedy vſchnie ná wietrze abo w geſtym dimie. 
Dobꝛy wieniec bluficzowy : nad wßytko multanki / 
Viedy graß / Weda / wlebie / zóbywóiiąc Hanki. 
O Alexandrzech. 


Alexan⸗ 


A 8iegi wtóre, 3 43 
9)[Leránder fiawną Troie ſtazil / | 
Alexander Perſy z panſtwa zrasil, 
Alexander vfraſowal zaki / 
Alexander powadz il Polaki. 
Do Hanny. 
A palcu maß diament / w ſercu twardy krzemien / 
Pierbcien mi / Hanno / daieß: ius y ſerce pꝛʒzemien. 
Nagrobek Mik: Trzebucho. 


fro twe / Erzebuchowſki /3ámenelá w tym grobie 
Zona / ktoꝛab zofławił w żałości po fobie : 
pamieć twoia w tey ſercu zawʒdy bedste trwalã / | 


A 


Poki teſłliwa dußa nie odbiesy ciald, 
Temuz. | 
QS Bog duße za Oufe cheial od nas pziymowóć / 
mogl człowiet ſtvym zdꝛowiem cudze odkupowac: 
Ile mi kolwiek wiekunaznaczono w niebie / 
Dalabych byla wßyt ko / mezu moy / dla ciebie, 
Leg t; na taki frymark śmietć nie rada zwoli / | 
A zachowaͤc ſwa ftogość jednoſtaynie woli: 
Muße trwac w ciestim żalu / y troſce po tobie / 
A moia wßyt ka radobe legla zoba w grobie, 
Do Doktora Fontana. 
a / Wtord/y trzecia / warty wieś / y piata / | 
- Szofia tate / yáiodma/ oſma y dziewiata / | 
Niewiem miły doktorze / ro Frorey maß krainie / | 
Jam tylko był w Dʒiebiatey /Etoza pay Lublinie, 
Nagrobekopiłey babie. 
C diy to grob? boday zdꝛow pil. czyia to mogila ⸗ 
N Jeno rychlo / tużbych Owie tym czófem wypiła. | 
RY” | \ Nie⸗ 


cu - . * = 


44 Fräßek 
fiechcew⸗ã fie vozumiec. ndleyse mnie ſpoꝛzey. 
Wociekta bdbo/ nie piieć do Ciebie. tym goꝛzey. 
"mie rwoie chce ſlyßec. a Sʒaranci potym / 
Wied ʒiec kto w timtym grobie / abo Fro w owot m:! 
Mieyze fie tedy dobꝛze : hiato bez piwd ? 
Pꝛzyuczay fies nie bylam trzezwia iako Żywa, 
Do Wenery. 
863 Enuo/ nieodnawiay mi tuż pꝛzeßley nadzieie / 
Niech fie moy niepayiaciel ( wßak ties Eto) nie gmicie, 
Bo lepßa pewna wolność / niż roſkoß watpliwa / 
Ta zawjdy zemna / q z rey nic nie bywa. 
A naße rroſki w niwecz / vo niw ſtaranie / 
Ktoꝛym to ʒfalßowane kupuiem kochanie. 
Podeyrzany mi twoy smiech / y twe ſtodkie flora / 
Boie fie by nie byla znowu iaka zmowa. 
Jako chceß: alec tego pelne beda kaͤrty / 14 
Cbociać moy plácz v ciebie śmiech tylko / a zart y. 


| Do Dziewki. 


==> 


9 Co wiedzieć gdzie chodziß / moi dziewko slicgna / 
A mnie tym czaͤſem ttapi tefiność pfEGWIGNA / 
Jakoby ſtonce zaͤßlo kiedy nie maß ciebie: 
A zeoba y vo pol nocy zda fie dzien naniebie, 
O rofkofzy. 


DOM ná bwiar fezetey nie podano / 
Ale do kaͤzdey zolci pꝛzymießano. 3 
Zkad cie potyka / co twey dußy miło / 

Maß payiac y to / co nie Emyali bylo. 


Na hiſtorya Troiańfką. 
Je dopiero to wiedzą / ze dobꝛze milowac: 


* az yl fie p Sed ym Parys pages morse żeglować 
| | Tagen) 


! | la 


* 


. 


A SIEgi WIÓLE. w. AS 
Dla nadobney Zeleny / ktora iemu była 
Za złote 1ábito piekna Wenus namienild. 
Niedbal chodia pogonia miala bydz za niemi / 
Choc miał tego pꝛʒyplacic bꝛaty rodzonemi / 
Nakoniec ſwwym opadem / y wßyt kiego domu: 
Smakowalã mu milość / niewiem iako komu. 


Nagrobek Adrianowi Dokt. 


mierci / ro nie smiech / iuż nam bierzeß y Doktory: 
' A iatoż tu moje bydz dobꝛey myśli chory ? 
Bog zegnay Adꝛyanie: ne pomoga siola/ „ A 
Bomu fie na śmietć bierze: mubi wsiddde zgolq. 
,- Dolwych rymow. 
Mamy glupie / rymy nieobaczne / 
+) W Ecoryd ido we swierciedle znaczne 
Me ßalenſtwo / id eie w ogień wßyt ki / 
A za lum ie moy poſtepek bꝛzydki / 
Za ktoꝛy fie dico reſtydac muße: 
Serdecz nego jala tu nie ruße / 
Bo ten wewardym diamencie ryto / 
Aby wiecznie trwal / czego mnie lite. 
O pzzyczyne/ pꝛze bog / nie pytaycie / 
Ani mi tey rany odnawiaycie. 
Niewdziecznobe mie luda potepila: 
Boday fie żle w rychle zaplacila. 


Do Anny. 


Ac ʒord cgebdise nd twe obietnice / 
N ʒabywaiac nieiako teſknice / 
Napiſalemci trom rozmyſtu wßego Rój 
Cen rym nie gladki / zkadbys fered meng 
Fraſſunk poznatd / y myśl vtrapiong / R 
Anno / cwonm flowy zawiedzione 


is 


"raRer 


Bom vſtawicznie rachowal godziny / 
A ßukal twego mießkaͤnia paayayny- 
Che ialemli czytać / tom nic nie rozumial / j 
Cheialemli zagrac / tom począć nieumial. 
Nakoniec / wziawßy we mbla rete piorko / 
Piſalem: oyca pꝛawdz iwego corto / 
Niepꝛawie ſlowna : a w tym mie fen zmoꝛzyl / 
Gniew vpokoit / nadzieie vmoꝛzyl. 


Do pryiaciela. Z 


Ednego chcieć / y niechćieć / to fpołeczność pꝛaͤwa: 


¿Y 


_, Gosie fie myśli nie zgodza / tam pꝛzyiazn Oźlutówa, 
Iz tedy ná mym zdaniu ty pꝛzeſtaẽ nie raczyß⸗ 
Pꝛzeſtane ia ná twoim: owa fie obaczyß. 


Do Boginiey. 


A ludzkie fered wedlug fivey fraſinieß 

& cießyß myśli : ieſli niewdziecznobci 
ty nie lubi w vpꝛzeymey miłości / 

Sfolguy mi malo: owa ſie wylamis 

3 tey niepobozney niewoley / ktoꝛa mie 
Tat zfraſowaͤla / ze y zdꝛowia nie mam / 

No rozumie tos nakoniec mniemam. 
Juz mie nie wracay ku pierwßey wolności: 

Bo niewiem bych żyć vmial bez miłośći: 
Tylko pan inßy niech mi roſkazuie / 

Jednaß ta / co ieſt vpꝛzeymobẽ / nie cznie, 
A ia / gdy 3bede iaͤrzma tábciestiego / 

Na znał ervey laſki / y vlzenia fivego / 
poſtaroie palme złota w twym koöbciele / 

Atoꝛa ten napis poniesie ná czele: 
Tobie o moina Wenus / ieſtem dana / 

geb zbyć pomogla niewdziecznego pana. 


| 
| OSOgíni/ ktoꝛa miłością ßafuieß / 


, Do An. 


Asiegi wtore. Ay 
Do Andrzeia Trzeciefkiego, 
Mose zaplac / Jedzzeiu / żeś mie dzib vpoil: 
* Dos we mnie nieſpokoyne troſki vpokoil / 
Btoꝛe mi ſerce gryzly: iako to być must / 
Gdy czlowieka niewdzieczność opetana dust, 
| Wiem dobꝛze że nie dlugo zemną tey roſkoßy: 
Zo to wßyt ko po chwili trzeżwia myśl roſpꝛoßy: 
Ale witay mi ta noc wolna od fraſunku: 
Ato; wiedział / by cab wiele nalezalo w erunku ? 
Na rym nierozmyslny. 
Ao mi Fase tym pifać nietozmyślnie / taki 
Ma rola pꝛʒyiac chocia bedsie leda iaki. 
Na pfzczoły Budziwifkie do le” M. P. | 
W. Wilenſkiego. | 
Putze iafo plodnych pßczol nieflychdne roie 
OHAdIy/ zacny panie / miodem Scidny cwoie, 
Dobꝛy to znak / iefli Bog dal wiefcza myál komu / 
Se doſtatek / y wieczne potomſtwo vo twym domu, 
Do Gośćia. 
Bad ptaka / badz sdiacd ßukaß po tym boru / 
Boöcin / ſtuchay mey rady / ſtap malo do dworu / 
Pewnieyßa tu zwierzyna / gdzie pelne piwnice / 
Albo gdzie pßczoly niof miod 34 okienice. 
‚DoPfzczof. i 
¿3 Owicdscie piekne pßczoly / wßak wam na tym malo / 
Co was tu mimo vie do izby wegnalo: 
Odpowiedz. | 
Dea piidnic ¿le ſie stym odkryc leda komu / £ 4 
Tobie wvcho powiemy / ezuiem tu miod w domm. 1 
a Do Do- 


jaj / 0 


Prd et 
Do Doktora. 
D{Reydoteorern die zwóć kazdy może miele / 

Bo ty nietylko vmieß zleczyć niemoc w ciele: 
Ale y na dobꝛa mysl maß forcelow wiele: 
Wino / lůt nia / podwike / to mi to wefele, 
O frafzkach. 
Sai minie do OSiewiąći lat five fraßki chować / 
‘ Jako teiag madry Indsie popꝛawowac: 

Bo ta moia pilnośćią i U3 Nic nie pꝛzybedzie / 

Bych treslit / y nad kreblil / fcaßka frápta bedzie, 


O nowych frafzkach. 


III teraʒ po mych fraßkach: bo infie naſtaly / 
Kroꝛych poczet na kazdy dzten widze niemały, 
Miec ie na pargaminie nadobnie pifáno / 

A niektoꝛe y złotym pꝛochem pofypano, 
V ka dey orsel y pſtra czyſta ßnura długa / 
Spytayie Aryſtaͤrcha: fraßka iako druga. 
Z Anakreonta. 
og zrzobku / czemu patr zac krzywo 
: Dezymá ná mie / vciekaß pier chliwo? 
Mniemaß zem pꝛoſtak: ia ná cre oſobny 
Riad myśle włożyć / y munßtuk o;dobny, 
A potym wöiadßy zdtoczyć ná dwoꝛze: A 
Uy ſie tam pasie niewiem gdsie po borze/ | 
Skaczac fámopás od mieyfed do mieyſca⸗ 
Bo ieſcze nie maß po ſwym plecu ieyſca. 


| Do Anny. 
y fQ3olowi rowien / q ieſli fie godzi 
Mowic co wiecey / y krola pꝛzechodzi / 


Inno | 


 Asiegiwtore «© 


Anno / keo Siedząc pawie pꝛzeciw tobie 


Przyparruie fie co 143 rwey oſobie / 
% ſtucha twego śmiechu pꝛzyiemnego: 
Co wßyt kich zmyſtow zbawia mie ſmnutnego. 
Bo ſkoꝛo namniey wztot fElonie ku tobie / 
Slowá nie moge donrácáé fie w fobie: 
Jezyk mi zmilknie / płomień fie wo mie kradnie / 
M vßu mi pißczy / noc pꝛzed oczy paͤdnie / 
Pot pr3e3 mie bite / Deje wßytek / y bladne / 
Tylko ze martwy pꝛzed toba nie padno. 


O Pelopie. 


Pelopie ten glos byl / ze go ociec ſrogi 
G Vwarzyl / y dal nd ſtol / gdy czeſtowal Bogi, 
Nziedli mu tam byli miedzy ſoba ramie / 
Czego / kiedy 346 ożył mial widome znamie. 
Ale Pindarus niechce zwa obzercg boga: 
Bo ſpꝛoſna mowã / pewna do vpaͤdu dꝛoga: 
A powiada / gdy Bogi Tantalus czeſtowal / 


VO ten gas mu fie Neptunus fynd rozmilowal / 


& vnioſt go do nieba: gdzie potym y dꝛugi 
Był pꝛʒynieb ion Troianczyk dla teyje poſtugi. 
Wiem co pofluga zowieß: zly mu byl warzony⸗ 
Takze cheial ſpatrzyc / iako ſinakuie pieczony. 
Nagrobek mężowi od żony. 
Ok moy mily / ty iuz lezyf w qrobie / 
A ia trwam ieficze na swiecie po tobie, 
Ale co żywe / vmrzecbym wolala / e 
Bomi tylko na placz wieczny tu zoſtala. 
O milosci. BR 
ft napꝛzod poczal miłość dziecieciem málorodé 
Mose nu fie za pza wde kady podzuwowac. 
WT a Ok oe 
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n 


CO Srapet 
"w" enwidżiał / ze to ludzie bez tozumu prdwie / 

A wielkie dobꝛa trace pꝛzy tey glupiey ſpꝛawie. 
Tenże nie darmo pꝛzydal do ramienia pierze / 

Bo tam cʒeſta odmiana / to gniew / to pzżymietze, 


Sttzały znacza / ze nagle czlowieka vgodzi / 
Az oney rany żaden zdꝛowo nie odchodsi. 
| We mnie ſtrzaly mießkaiq / y ren Bożeć maly / 
N Ale mu pewnie wßyrki pioꝛa wypadaly / 
Bo fie nie da wyploßyc nigdsiey 3 ferca mego / 
| Ani mi odpoczynku pozwoli żadnego. 
| Co 34 roſkoß maß mießkac w fucbych Fosciäch moich ¢ 
„Żaby ius nie czas pꝛzeniebe qdsie indziey ſtrʒal fivoich? 
Lepiey fivey mocy ná cych nieukach ſkoßtuieß 
Bo ius nie mnie / ale moy tylko cien fraſuieß. 
Ktoꝛy ieſli zat raciß / Ero tak spiewde bedsie + 
5 moich tych pꝛoſtych rymow ieftes ſtawny wßedzie / 
Atoꝛe rumianey twarʒy / y ofa czarnego / | 
Nie zamilcza v paniey/ y chodu fhe 
O Rzymie. 
ge wßytki natody Rzymowi ſluzyly / 
Poki mudoftawálo y ßezebcia / y bily: 
Takze tez / (Kozo mu fie powinela nogd / 
Że wfyckiego nan świaca vderzyla trwogi, 
Fortunnieyßy był ie zyk: bo ten y dosis miły : 
Tak zawʒdy trwalßy owoc doweipu/ niż Siły, 
Do Doktora. 
| Ne mamci 3ac3 dziekowac moy mily doktoꝛze / 
des mie ſamego 3 gośćmi zoſtawil w komoꝛze: 
Bom fie im żadną miarą nie mogł wykuglowac / 
Mubialem ſie / iako bob: / taycy odkupowac. 


Nachmurę. * 


Piogno 


| Asiegi wtóre, | Sy) 
PRozno Chmurs ficzuie memi wiergykami : Ris 
O tym wlaſnie rzeczono / karmion ten weondmi, 


' Nagrobek Annie. 
N 


A twoie dobꝛa wola / ktoꝛab w domu fiwoim 
Ó Zawzdy okazowala / Anno gobciom twoim / 
34 dobꝛa mysl/ y one vczeiwe bie diady / 
ö Godnabys pezet rwac byla trzyſtoletne dʒiddy. 
Ale nam tych roſkoßy ſtoga smierc zayzrzala / 
A Ciebie pzarvte 3 naßych rat nagle poꝛwalq. 
Nchodziß teraz bzzegiem niepamietney wody / 
A my nieficześćia placzem / y ſwey znaczney fitody, 
Mieccie kwiatki ná ten grob / panny / y mlodziency. 
A iey ßlachet ne tości pꝛʒyodzieycie wiency. 


Do Mikołaia Mieleckiego. 


Na five zleb mie vpoil / moy dobꝛy Staroſta / § 
Bo czegoś ſnadz niewiedzial / toć opowiem fprofld, 
Mniemaß cy / ze ia cobie klaniam fie dla tego / | 
J3e8 ſyn Woiewody niewiem tam iakiego. 
Ibo ze ſie maß dobꝛze /dzłotd ná tobie / 
Ana tych dofyć widze / ktoꝛe maß pzzy fobie. 
Fraßka v mnie twe herby / y w4i pełne Emieci: i 
Hanbd (mowią Gretowie ) bohaterſkie dzieci. 
A pieniadze takie [3 / ze ie y zli maiq / 
N co wiedzieć iako ich dꝛudzy viywaig. 
Ale wieß / co mie trzyma / x garnie ku tobie? 6 
0 iż pꝛzodkow ſwych zoſtac / maß za lekkobe ſobie / 
A coc Bog dal 3 laſki fivey / tym ßafuieß bacznie / 
Sluzac ponu / y rzeczypoſpolitey znacznie. 
Chudemi nie bꝛakuieß: ale Eto cnothtcy/ 
lakimkolwiek bądź pier zu / tenurs ty chetliwy. 
o ieſt grunt: inße rzeczy / Erozych fie chwytaia 
ao Ludzie prosct/ ¡ato oym / wiatry tożnagałe || 
RE WAB Gow ae Do lWo⸗ 


pe 


| 


Dr: fa/ Woiewodo zacny / czafy po temu / 
Abych / czyniąc zwyczdiowi Dofyc dawnemu / 
Vßy twoie lut nia bawil / albo piebniami: 
08 inßego czlowiek musi mieć pzzed rekami. 
Wid zac okiem co fie dzieie: zewßad powfłdia 
| Srogie widtty/ zewßad ſtrachu ludziom dodaig 
Chmury zatne/ gradu pełne / y trzaſkawice. 
Gracz pola Bogu zleca / y five winnice: 
A paſterʒ / mulednti pod plaßcz kryiac za czaſu / 
Mraca bydło ku domowiz puſtego laſu. 
We wsiach zielem kurza: Eddy o fobie czuie: 
% mnie ta boiaʒn / co inße / y ſtrach zdeymuie. 
Pꝛzeto nie dziw ze vmilkly me głośne ſtrony / 
Widsac niebo rozgniewane / y wiet ſtrwozony. 
Jednak ßkoda puśćić fie tak zgoła nadzieie / 
Bo to wßytko pꝛzyrodzonym biegiem fie dzieje, 
Raz chmury panuis/ y grom [togi : a potym 


Bog obdarza swiat pogoda / y ſtoncem złotym. - 


Owa ießcze dobꝛze bedzie: a co dꝛugiego / 
Paͤdnieli zle / wiec rozumem podepꝛzec tego. 
Do Montana. 
Ako Ldis zwierciadlo Paphiiey oddala / A 
_ Riedy pꝛze lata pierwßey gladkobci ſtradala: 
Tab Jan tobie / Montanie / floyti twe oddawa / 


Bo co mu po nich / kiedy pizma w nich nie sfława? 


Nagrobek Stan. Zaklice z Czyżowa. . 


Y Staniflaw Zaklika położył five kobci / 


Nie tylkoz pꝛʒodkow fwoich / leczy 3 fivey Ożielnośći 
Dobꝛze znaczny: bo wtrdiách poſtronnych ſtrawiwßy 
Mlodosẽ ſtvoie / y krolom paͤnom fivym ſluzywßy / 


Oſtatek wieku ſwego poſpolitey rzeczy / 


/ 


_Godat: ada / fwycdh vt rat nie móiąc na pieczy 


Dármo - 


> sieni Wtore. 
Darmo zaͤwzdy rad flusyl: bo iako nagrody 
Od tey / od kroꝛey wßytko / chcieć za fivoie ßkody: 
Enotá ná cʒei ma dofyć : ty 3atlitá flynie : 5 
Wpßyrko inße / iako dym / albo mgla pꝛzeminie. 
Dorocie z Michowa żenie jego. 
IF bailan cie / meżu moy / zoſtac treoid zona / 
Ale y w ziemi leże ztoba pogrsebiond, 
Nigdy nigdy prawdziwa miłość nieumiera / 
Lecʒ y w ogień włożona / do kobci pꝛzywiera. 
Dziatki mieyciefie dobꝛze: mnie z mym milym wßedy 
Mezem dobꝛze bye mubi: bez niego nikedy. 
Do Druzby. 
Pee: krolewic / iako zyw nieznawofiy / 
Tylko piekna Odate pzzez fen raz widziawßy / 
Mitowal ia ſerdecznie: y tak chodzil o tym / 
Se mubiala być jego poślubionypotym. 
To fie y mnie pꝛʒydals / Dꝛuzba moy cnotliwy / 
Se nigdy cie nieʒnawßy / zawzdym był chetliwy 
Do twego towarzyſtwa: a nie mam w pómieći / 
Bych cie ( co teʒ niemala pobudka do chsći) 
N pꝛzez ſen kiedy widział : ale hie twoie / ö 
To ciebie o3naymilo / y pꝛzed oczy moie 
Pꝛzynioſto: jem cie w głowe lepiey wlepil ſobie / 
Ni by mi cie byl poſtal w twey wlaſney ofobie 
Wrory fen rogowemi/ gdy poczyna świtóć / 
A Titan ſwoie konie vo łąkach kaze chwytac. 
Pꝛzeto tego bądź pewien / ze Cie 3 temi licze ‘be 
Rtoꝛym ia ſercem pꝛawym wßego dobić ŻYCzEe 
a to wesel ieſt mocny / y nad inße trwaly / 
Atoꝛy piekney pamieci corti zawiazaly. 
Arn 


Do Frandilzka. 
Vlyſſes / ani Jaſon młody / \ 
Choc o nich bild ſtarzy nabaidli/ 


a 


54 Fraßek 
~ Tak wiele Ziemie ſnadz nieobiachali / 
Jako ty: ktoꝛy od Tybꝛowey wody 
Szedles / Francißku / pꝛzez rozne narody / 
Az tam / goźie nigdy lata nie vznali / 
N ogniow palić ludzie nie pꝛzeſtali / 
Boo Peze mro3 gwaltowny / y pꝛze wieczne lody, 
| Wiec y w to nie wiers / aby w tey krainie 
| Medæa idta / y Circe nie byla / 
| Acoraby ludzi obzacała w świnie : 
| Tat fie tu dobꝛze druga wyćwiczyła / 
Zeby te fame / co tak baͤrzo flynie / 
W niedʒwiedʒia Civce latwie obꝛocild. 
Na Moſt Warſzewſki. 
DY Jeublágána Wiſto / pꝛozno wſtrzaſaß togi / 
* Prosno bzzegom gwalt czyniß / y hamuieß drogi. 
Nalazl fortel Krol Auguſt / iako cie mial pożyć / 
A ty musiß te fivoie dobꝛg myśl położyć : 
Bo krom wioſel / From pꝛumow / tuż dzib ſucha noga 
Twoy grzbiet nieuiezdzony wßyſey deptac moga. 
A Na tenże ° 
O ieſt on bꝛzeg ſczebliwy / gdzie na czafy wieczne 
Lit wa / y Polſka maia Seymy mieć ſpoleczne. 
A ten / ktoꝛy to wielkim fwym ſtaraniem ſpꝛawil / 
Aby iuz wiec zadnego wſtretu nie zoſtawil / 
Mifle / kroꝛa nie zawzdy pꝛzewoʒnika ſtucha / 
Moſtem fperal : brod wielki / ale droga ſucha. 
Na tente. ie 
NZ wola dzib pꝛzewoznik / wóiábay kto ma wöiadac / 
Niebeſpiecʒno fie wosic / gdy mrok pocznie padace 
Siyf / mam ia zegar w mießku / kt ory poki biie / 
; poty tej y goſpodarz / co go nos / pile. 
A ty (pi pꝛzewozniku / niedbdiac na goście / zk, 
BYć y darmo chciał pizeveiebc ia wole pomoście, . 
is | “FRASZEK 
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R siegi trzecie, 4 


FRASZ EB 


lana Kochanowfkiego 
KSIEGI III. 
SS 
Dogor, y lafow. 


YO Aotie goꝛy y odziane lafy / 
Jako rad na was patrze / a five MU 
Mlodße wſpominam / Etozetu zoſtaly / 

Riedy na ſtat ek czlowiek malo Obały, 

Gdziem potym nie byl? czegom nie ſkoßtowal? 

„Jażem pazez moꝛze glebokie zeglowal: 
Jazem Francuzy / ia Niemce / ia Wlochy / 
Jażem nawiedzil Sibilline lochy. 
Dzis żat ſpokoyny / intro pz3ypafäny 
Do miecza rycerz: 0315 miedzy dwoꝛzaͤny 
YO pdnftim palacu / intro zabie ćicby 
Asiad; w kapitule: tylko że nie 3 mnichy 
DO fátey Eapiey / az dwoidtim platem / 
N to cʒemu nic: ieſliʒe Opatem. f 
Taki byt pꝛoteus / mieniac fie tow (motá / 3 
To wdeßcz / tow ogien / towbdrwe oblotá. 
Daley co bedzie r ſtebꝛne w głowie nici / ar 
A iaʒ tym trzymam / kto cowczispchwyćh + 
Do Pana. 

Bog tylko ludzkie myśli wiedzieć moje / 

ku dobꝛemu ſamze dopomoze: 


— tenet alt 


Ale corel“ 
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| Fraßek 
Ale cokolwiek pꝛzeciwnego iemu / 15 
| Dobꝛze nie padnie / by wiec naymedꝛßemu. 
Wpßyſtko wie panie: zgub co pꝛzeciw tobie, 
: A 3dar3 iako Pan / cob vlubil fobie. 
Do goscia. 
(Hin wlaſna twarz widziß pzzeważney Didony / 
Obraz pozorny / obraz pieknie wyſtawiony. 
Tátam była: ale myśl rożna od tey ſtawy / 
Ztoza mie zła pot kala za me chwalne ſpꝛawy. 
Bom Aneafid iito żywa nie widziala⸗ 
Anim w Troiaͤnſkie burdy Afryki poznała: 
Ale vchodzac loza Jarby ſtogiego / 
Puácilám fie na oſtrobc miecza bmiertelnego. 
Kto cie nd mie podboꝛʒyl / Maro niechutliwy / 
Zeb ſtoym klamſtwem śmiał zelżyć żywot moy cnotliwy: 


Z Anakreontą. 


Nb em nigdy o zloto / 
Alem tylko pꝛobil o to / 
Aby kufel ſtal pꝛꝛedemna / 
A pꝛʒzyiaciel pital zenia: 
A tym cʒaſem robot nicy : 
| Pieczą mieli o winnicy, ‘sé 
To whytto moie ftáránie / RR 
o ſkarb / zloto / y zebꝛanie. 
Ani dbam o Kaßreland. NS 
Trʒzymaiac fie mocno dzbana . 


Pr Z Anakreonta. 


z Boro vo tete wezme czaße / 
Wnet ze tba troſki wyſtraße: 
Miec iz mniemam / ze mam wiele / 
tad mi lacno o wefele, 


— — 


Mienie 


— — 


DLEU ; + 

Wienieé musi być ná głowie / 

A fraßka wßyſcy panowie. 
to fie chce bic / obuy 3b20ie / 

Ja pꝛʒzy kuflu pzzedśie ſtoie: 
Bo tat mniemam / iz vpitym 

Lepiey leżeć / niż zabitym, 

Na lipę. 
SY) Cs0ny ttośćiu / ieſli ſpꝛawa mego cienia / 
Vchodzʒ iß gorącego letnich oni promienia, 
Jeſlic lutnia na łonie / y dzban m z imney wodzie 


Tym wdziecznieyßy / ze biedziß y fam pꝛzy nimw chłodzie. 


Ani mie za to winem / ani poy oliwa: 
Buyne dꝛʒewa nalepiey ddʒem niebieſkim żywa: 
Ale mie raczey daruy rymem pochwalonym / 
Coby zazdzość uczynić mont nietylko plonym / 
Ale y plodnym dꝛzewom: á nie mow / co lipie 
Do wierßow 7 ſkacza laſy / gdy Orphaus ſkrzypie. 
Na lipę. 
Rpte fie / gościu / iako on lift moy zielony | 
Pꝛedko vwiadl / dius mie pzzeyśczeć z kazdey ſtrony: 
Co mniemaß tey pꝛzygody nagley za pꝛzyczyna? 
ni to mrozow / ani wiarrow ſtogich wing: 
Lecʒ mie złego poety wirße zalecialy / R , 
Tat iż mi tylko pzze fmuod wloſy ſpabc mubialy. 


L. OMikofzu. a i 


Lash Eotd pzzećiagnał / Jan fie tzezał w tofu: 
ö NW rzecze ten pobledni: powiedʒ mi / Mikoßu / 
Mon czas / gdyb ford ciagnal / albo ſnadz kot ciebie / 
Gdzies był ſtryczkow tak pꝛedko doſtal ku potrzebie? 
Mikoß na to: dadza mnie powꝛozow Gov profe / 
Bo pieknie wyſußywßy calo ie odnoße: 
5 


hig | 


| 


Lecʒ ty / bꝛacie / inaczey z ludzmi fie fpzdwowiefi / 
Pozyczyrwßy / porzezeß wgycto / y popſuieß. 
O miłośći. 
"OM ius pokoy Prometheus / lecz ia midfto niego 
* Jeſtem paybit na rogu Raukazu śnicjnego, 
nie orlica ſerce zrʒe / krore na five meki 
Odraſta / y żywi zwierz łatómy przez Osieki, 
Ma pokoy Andromeda / lecz ia pꝛzykowan 
Do ſkaly / pꝛze cudzy grzech podeymuie rany. 
6 Do mnie płynie wieloryb / rozdarßy paſczeke: 
ö Gdzie ia mam rady ßukac? gdziefie ia vdieke z 
Rat uy merry Herkules / ratuy Perſen ſlawny / 
A odnow (leno by w czds ) namnie pꝛzyk lad darony. 
Do miłośći. 
\ Drugs maß / o miłośći / fraſowac me látá 7 
| Cy podobno pꝛzed czaſem cheeß mie zgladzic 3 świita z 
Nie tegoć zafłużyły woziecznie rymy mote / 
Ktore od vmaͤrzlego morza imie twoie 
Roznioſty az do bꝛꝛegu Murzynſkiey granice / 
| Posie wieczny znoy pdnuie / y wieczne cieplice ¢ 
A ty mie za to zabiy o rozboycá ſtogi / 
Aby nietylko Orpheús wyfławidiąc Bogi 
Był pioꝛonem trozebym 3 wyſoka pazerájon / 
Ale y ia od ciebie za ſwoie chec (Rajon, 
Jed na abo nie kazda krwawa twoid rand / 
Albo znobna niewola.» wdziecznego pand. 
Takli ty chce / rakli to niebie ßezebcie moie / 
Niechce pꝛzec / mam czym cießyc finutne ferce ſtwole. 
A ty pꝛʒebog nie 3ay3t3y / gniewli to twoy czuie / 
Lafkelt / niech do śmietći te iedne miluie. 


Do Milosci. 


z | eee 


era) 


SIEC 1 > 
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(55 Die tera ono iablło / y on kleynot dꝛogi: 
Rtoꝛy mogł zdbamować niescignione nogi 
Pierschliwey Atalancy ? gdzie tabma ßezebliwa / 
. Btoza fetcó/ y mysli vpornych dobywa ? 
Ciebie ná pomoc wzywam / ciebie o miłośći / 
Btożey 3 wieku viywa swidt dobzotliwosct. 
Ktoꝛa ſpornych zywiolow gniew ſpinaß lancuchem / 
Dnó morſkiego / y nieba biegaß ſwwoim duchen . 
Lwom ftogość odeymuieß / y Zubꝛom polnocnym / 
Dyce ſerce daieß Bobáterom mocnym : 
Ty mie ratuy / a ſwoia ſtrzala złocona / 
Vgodz w ſerce / a okroc myśl nievnoßona 
Zapamietaley dziewki / ktorey ani ſkokiem 
Czlowiek dogonic moje / ledwe zayzrzec okiem. 
Do miłośći. 
ure ſkrzydlatych miłośći/ 
Sʒafarko troſk / y radobci: 
Wiad; na ſwoy woz vzlocony / 
Białym Labeciom zwierzony. 
puść fie 3 nieba w ſnadnym biegu / 
w fie na PDiślnym bꝛzegu / 
Gdzie ku twey czci oltars nowy 
St awie fing reka darnowy. 
Nie dame krwawey ofidry + 
Bo co mai ſtogie dary 
V boginiey dobꝛotliwey 
Czynićy b wiat u zyczliwey:? 
Ale dam kadzidlo wonne / 
Atore nam kraie poſtronne 
Poſylaſa / dam yslicgne | 
Siolá w fiwych barwach rozliezne. 
Maß ſtiolki / maß lelita / . 
Maß maieran / y ßaͤlwiig. 


Maß wdzieczny fivoy kwiat rozany / 
To bialy / a to rumiany. 
Tym cie blagam o krolowa 
Bogatego Cypru / owa 
Albo rozne ſerca 3400316 / 
Albo y mnie wyſwobodziß. 
e rqcʒzey nas oboie 
Wow pod złote iarzmo ſwoie / 
Wkrorym niechayei ſtuzywa / 
Poti ia / y ona zywa, 
Prʒzyzwol o mat ko miłośći / 
Szafarko troſk y radobci: 
Tak po swiecie niechay wßedie 
Twoia wlad za wieczna bedsie,. 


Do Dziewki. 


Gen to rada widziß / a zyezyß mi tego / 
Abfßch pꝛze cic vzywal fraſunku wiecznego / 
Cosci tzec / dziewko ſroga: popꝛawdzie iam tobie 
Inãcʒey to zadz ialal / a co dis na ſobie 
Odnoße / dʒieie mi fie nad mote zaſtugi / 
Ledwe tali na swiecte niefortunny drugi. 
Czego daley cheeß po mnie? czyiefcze wątpliwa 
{oid chec pꝛzeciw tobie? noc w myślach teſkliwa. 
Nte ogniſte gwiazdy rozbiane po niebie 
Swiadkiem / ze nic milßego nie mam okrom ciebie. 
Czy zgolã niechceß / dbys ſtuge ze mnie mild ? 
Popꝛawdzie / by fie miłość z rozumem ſpꝛzagala / 
Wz gardaby miaͤla rußyc kazdego / a iusby 
Lepiey fie odrzec zaraz y pana / y ſtuzby. 
Ale co potym: milość ma five obyczaie / 3 
na co lepiey / d pꝛzedbie py gorßym zofłdie,. 
A ty / ieſli nadzieie chceß o laſce ſtwoiey 5 
Zgabic we mnie / iuz dawno pꝛagnieß mierci mole. r. 
PTC Do Po⸗ 


* eat 
. Sdn. ve - 


Do Poérow. 
| Inke Chiron ze dwoiey natury ieſt zlozony / 


Wzgore człowieł / ¿ná dol kon nieobiezdzony / 
Rad był kiedy pꝛʒiymowal do fivey lebney ßopy 
Naucʒonego ſynd piekney Balliopy / 
Na on Gas/ gdy do Rolchow rycerze wybrani / 
Plawili fie pꝛzez morze po kozuch barani: 
Rowniem wam y ia tak rad / zacni poetowie / 
A ieſli v Chirona cnt bohat yrowie 
Pꝛziymowali za wdstecsne wieczerza vboga: 
Bo tam wßyr ka cześć była mleko 3 srwinig nogg. 
Nie gard3cie y roy tym / co dom vbogi niebie / 
o into Chiron / takzec y ia mießkam w lesie ; 
Bedzie ſer / bedzie holdꝛa / bedą wonne śliwy / 
Razecieli też zagrać / y na tom ia cheiwy. 
Owa pꝛoſto bedsiecie ze mnie mieć Chirona / 
CTylko ze ia nie w łocze za ſoba ogona. 
Do Opata. 
3 Jedzie potym / Opácic/iáto grać z Biſkupy: 
Bo bacʒac / zec wygraney vbywalo kupy / 
Pokryleb dudki w gebe / czynige te poſtawe A 
des pꝛzegral: lecz z rachunku miał riads info (prdwe 
A placi tryć: wiecci teʒ dosiggl piebcia geby / 
de z niey dudki wypadly: dziekuy ze nie zeby, 
O Kolnierzu. 


sauer rady czyiey / na 4% 
Rolnierzli to v delieyhy ur mo 

Czy delia v kolnterza / i 889 
Na grzbiecie enego rycerza. wis 


O [wychrymiech.. 


o 


dA ińdczey nie piße / ieno ato ¿yie/ 
Püaͤne moie rymp / bo y ſam rad piie. ? y 
| Nie mietzi mie biesiaos / nie mierza mis zaͤrty / 
Podezás y czepiec / wiec tez pełne tego karty. 
Co po ſykofancyey ? chcefi mie midey vo zyćiu. 
Naucʒye / a ſam / xieze / nobiß dyabla w kryeiu. 
Do fąśiada. 
Sy Oówiey fie/ dobꝛy ſabiedzie / 
je ją Liſowaty pꝛzy biebiedzie / 
| Pil; kußa pꝛawie ſpoꝛego / 
: Tak iz tylko bꝛode z niego 
Widac bylo krokoſowa: 
Wyrwal fic ktos 3 pꝛedka mowa: 
Towarzyße / Ero to naße / 
L.iſem obꝛamowal czaße! 


i Do Reiny. 
[QRolewns moiá ( wpół cie też tak zów4) 
fr 
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Iz ſie nie mogezobopolnamowa | 
Vmawiaic zt oba / rad y nie tad muße | 
Slećić to piſmu / a tym cießye duße 
Swa iakokolwiek / tußac iednak ſobie / 
Ze td moid chuc bedzie wdzieczna tobie. 
S;gesliwa karto / ciebie ona ſwemi / 
Piaſtowac bedzie retoma slicznemi / 
Ciebie obeyzrzy wöziegnym oklem ſtwoim / 
Al ocz podobno pꝛozno dꝛud y ſtoim / 
Ty tak moses być ßezeſna / ze Cie [weni 
| Wdßziecʒnie caluie vſty rozanemi. 
SGdzies to czlowiek mogł nalebe lakie czówy / 
eby fie vmial pzzewierzgnąć w five dary? 


Do lana. 
i 2 x E Ry | x 5 55 | Janie / | 


o AS : | 63 | 
= Anie’cierp ¡ato możef : pꝛʒiydzie ta godzina / 5 ur 
ŚĆ Seluoziom złym bedzie fiva zaplácona wind, 
A Bog pomśći niecnoty y faleßney zdrady / 
Rtoꝛas odnioſt zd five chee 6wieżemi pꝛzyklady. 
844 C3ys ludʒi nie znal? czy rak rozumial nieboże/ 
Ze ciernie inßy owoc / niz tarnki / dac moje? 
Zibo wil nie miał ßkodzic rogatemu ſtadu / 
; Albo waz miał za czaſem pꝛzeſtac fivego iadu: 
| Daremngs paca podial / czyniąc dobrze ziemu / 
Bo fie on nie odeymie pꝛzyrodzenin ſwemu. 
A ty fam Siebie winuy / bo / co cic dz is boli / 
5 tad idzie / izes ludziom obludnym był gwoli, 
Dla kroꝛych coś ty czynit / a cites czymei to A 
płócili / niechay wßyt ko światu bedzie fityto. 
% fambyś mogł zapomnieć / ſnadzby lepiey było / 
Bo ferce froymie żalem czeſto fie zwalczylo. 
Nakoniec maß dog wiele krzywdy fivey wetowac / 
A tobych wolał / niz ſie vſtawnie fraſowac. 
Ale meżem bydz trzeba / ani dbac na owe 
Smyslone ſkaͤrgi / bo to bzy krokodylowe. 
Do kogos. 
V to / ¡ato to /Fiedys zdꝛow / a piieß do mie / 
Podobnoc y ia moge podpic ſobie ſkromnie. 
Ale kiedy ty pußczaß krew / ezemu ia piie > 
A nie obeßlo mie to / dżem nólał fis, 
Na Heretyki. 
O co wy herret ycy w Pościele bywacie / 
| „ Biedy geremoniie za śmiech ſobie madie? 
Jeſli zła w oczu waßych Mßa / y piocefsia / 
ö 2 za lepfielitomftwo / y ta ambicig ? 
5 Wyimi / mieboje/ bierzmo pietwey 3 oka ſwego / 
— Apocpussdstebika siegay woczach p dzugierte, | 
| x, 2 hai | 


—.— 
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Chwaliß iako w twym 3bo23e dobꝛʒe nditezdią / 
A pzzedsie tam fie cibnieß / tedy rozdaroaiig. 

A iefli iefjicze 3 niczym odiedzieß do zony / 
Jakobys wode świecił / albo też krzeil dzwony. 


Do Pawf:. 


Par le / nie badz tak wielkim panem do fivey śmietći/ 
Bys mie kiedy znać nie mial / choc w tey niſkiey sierct, 
Bom ia tobie rad flużył ießcze w ſtanie mnieyßym / 
A choc to ¿miefino bedzie tym ludziom dwornieyßym: 
Ja ßczebcie tak ßacuie / ze vczeiwym enotom 
Czynie cześć wier ß / niżli bogatym klinotom. 
| A czemu y bo pieniedzy y zli doſtawaia / 
| A 3cnota (ami tylko dobazy ſpolek maig. 
| A ieflibyfiny Elanidé pieniadzom fie mieli/ 
Pewnieby tego po nas ydydowie chcieli, 
Do Stanifława. 
Je pa3e3 pochlebſtwo / ani złote Odry / 
N Jake te lata zwykly ceraznieyße / 
Ale pꝛzez enote ná mieyſce waznieyße 
Godziß / Wapowſki / jako zwyczay (tary. 
Sgeśliwe czaſy / kiedy giermak ßary 
Był tat pocʒzeiwy / iako te dzitzieyße 
Jedwabne bꝛamy co raz koßtownieyße: 
Wpꝛawdziec nie bylo koßtu na mat w 
Ale był zawzdy kon ná ffaniu rzezwi / 1 
Drzewo / tarez pewna / y pancerz na scteme/ 
Sʒaͤbla pzy boku / ſam pacholek ttzeżwói 
Nie aż pierza / wyſpal fie ná bienie / 
A bil ſie dobꝛze: boday tak vboga 
Dis Polſka była / y poganom froga. 


2 Cræckiego. 
15%, 7 99 Same 
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| Asiegi trzecie, | és 
ei do fivey obory woly roſpußczone | 
pzzybiegły z gor / gwaltownym deßczem vmoczone / 
s A vbogi Cirimadch pod wyſokim debem 
Spi wieczny [en / pioronem vſpiony trozebem. 
O Necie. | 
2 Arda Yeti / ij gladkobe fing do Siebie cznie / 
2 Wiec kiedy ia pozdꝛowie / ani podziekuie. 
A zawießeli wiemec v niey pzzede Orztoidmi / 
Wdepce go zawdy wżiemie hardemi nogami, 
O zmarſki / o fłarośći / bywaycie co pzecey / 
Diva waße namowy beds ważyć wiecey. 


O Hektorze.. 


: a Ektor dal miecz Aidrowi / 
A) Aiax dal pas Hektoꝛowi 
Hektor paſem vwiazany 
Byſtremi konmi targany. 
Aiax tałze de 
_ WDrdjił w bie miecz niefcześliwy : 
Tat miedzy niepa3yiacioly 
Vpad niebie y dar goly, 


Do Magdaleny. 
NB mi fte / Magdaleno / vkaz twarz fivoie / 
y UE 


ma 
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Mowy nie mam / płomień po mnie taiemny chodzi, 


Fräßek 


W vßu dzʒwiek / a noc dwoiſta oczy zachodzi. 
Do frafzek. 


M niepꝛzeplacone / wdzieczne fraßki moie / 
M ktoꝛe ia wßyrki klade taͤiemnice ſwoie. 
Ba dz laſkawie fortuna zemną poſtepuie / 
Badz inóczey / czego ſnadz wiecey fie nayduie. 
Obꝛalliby fie kiedy Ero tar pꝛacowity / 
1 Żebyz was chcial wyczerpac vmyſt moy zaͤkryty: 
powiedzcie mu / niech pꝛozno nie fraſuie glowy / 
Bo fie w djivony Labyr int / y bląd wda takowy / 
kad żadna Ariadna / zadne klebki tylne / 
My wie ze go moe nie beda / tak tam ßeießki mylne. 
Na koniec y fam ciesla / kroꝛy to miſtrowal / | 
Aby tu rogatego chlopobyka chował / 
Nie zawzdy do wꝛot trafi/ a3 pioꝛa zßychtuie 
Do ra mienia / toż ledwe wierzchem wylat uie. 


Do lana. 


Shi ztad idk roflof ma człowiet cnotliwy / 


Ody wfpomina ná pꝛzeßly wiet fivoy bwiet obliwy / 
Je dni widry zgwałcił / ani iako żywo 
Ru tezywozie ludzkiey pꝛzybiagl na Bog żywy krzywo: 
Wieles ty / Janie / fobie pozyſkal radobci | 
Na Gas potomny/3teyto miewdsiecsney miłośći, 
Bo co ieno Fro komu dlbo mowic dobꝛze / 
Albo y czynić moje / oboieś to ßezodꝛze 
Wypelnil / czego ſerce niewdzieczne pꝛzechowa cf 
Nie moglo: q tat pzzecz fie daley maß fráforodé? 
Owßem vmyſt fivoy vtwierdz / odeym fic ſwey woli / 
A ßcʒebciu na złość nie baz dluzey vo tey niewoli, 
Trudno nagle poꝛzucic milobc zaſtarzala / 
TCrudno / lecz fie iuz na to vday myślą cala. 


A siegi trzecie. 
To famo 3dz0wvie twole / na tym wßytko tobie / | 
Mono / abo niemożno / pꝛzelom to ná ſobie. | 
Panie / ieſli należy tobie fiezmiłowóć / 
A mojef y w ofłótnim zginieniu ratowac / 
Weysesy na mie ſmutnego: a ieſti enotliwy 
Zywot moy / oddal ten wꝛzod odemnie ßkodliwy / 
Btoꝛy wkradßy fie / iako gnujność / wiſkryte kobci / 
Wygnal mi wßytki pꝛawie 3 ſerca me radobci. 
Juz nie o to ia ſtoie / by mie milowala / | 
Abo / co niepodobno / cnotliwa bydz cheiala / | 
Sam zdꝛow bydź pꝛaͤgne / a ten cieżki wrzod położyć ; 
Panie / za ma pobożność cheiey mi to odłożyć, 
O Miłośći. 
($5£00/á praca miłość Edżi / | + 
Aoſtatek czas wyrazi: 
Romu to wiec nie pomoże / 
Do pow203d mieć fie moje. 
O teyze. 
AAo s / ; woda rozno biebie chodza / 0 
Tak milość / a powagaͤ nigdy fie nie 340034, 
Dobꝛzeby fie nie klaniac 1 8 lo toe) a 
Ale tym ſakiem miłość iuż oplatnie lowi. + 
A im fie tro chce meżniey popifóćw tey mierze / 
91 4 Eym więcey śmiechu na bie / y blazenſtwa bierze. 
A pasedóic albo mubim poꝛzucie ten ſtatek / 
Ibo nam (to tzecz pewna) ßalec na oſtatek. 
Telefow rozum chwale / y pzy tym zoſtane / 
Bo ten zym byl poſtrzelon / tymże goil rane⸗ 


Do Milosci. 
J Am pꝛzegral / ia milobei / tyś plac otrzymala / 


rm ps mie pꝛarvi 5 pe sry mety i Do nóła, 


Wide fwoy bład na oko / y pꝛozne nadzieie / 
A pzzed wſtydem / y żalem ſerce pꝛawie mdleie. 
Ru temuß mie ae ſwym pochlepſtwem riodlá / 
Abys mie dfi fivego tak haniebnie zbodla. 
Zbodłdś mie / a ten zaſtrzal twoy nielucosciwy 
Mie bydz pimiecny musi pokim iedno żywy. 
Acz y zywor w twych reku: diefli heosci 
Twey nade mną nie bedzie / iam zginął w miłośći, 
dg n ylem / a lzy moie dokonac mie maią/ 
Acore mi 3 oczu płynąć nigdy nie pꝛze ſtaig. 
Poſtaw flup marmozowy / znał zwycieſtwa twego / 
g Na nim zawies zewloki poimania fwego. 
Zewloki iakie widziß / y korzysc vboga / 
Bo w Tyranſtwie twym ludzie sbogdciec nie moga. 
Cotolwiet ieſt / twoy lup ieſt: wezmi napꝛzod 3 glowy 
CTápoly iuż pꝛzewiedly wieniec fuolkowy. 
potym lutnia / a pay niey pieśni zalosciwe / 
Na iakie fie zdobylo ferce nießczebliwe. 
To te} nocny pzzewodnił / öwiecd opalona / 
& bꝛon w poznych pꝛʒygodach nie raz DOŚWIADCZONA, 
Jeſt co wiecey ? facelet [dm napoiony / 
Wnim obꝛaczka ze złota / vpominek plony, 
A nawet mießek pꝛozny: toć wyfluga moia / 
A na ten cʒas / milobci / ze mnie Eozzyść twoi. 
Na kroꝛey pꝛzeſtan / pꝛoße / a mnie niefczefhego/ 
3 vßymã puse do domu / iako z targu zlego. 


O dulzy. 
Sper / chocia nie grʒeczy zda fie rozumowi / 
Trudno wytrwać oiedney dußy czlowiekowi, 
Bo iedna ma bye vo ciele / a dꝛuga w Palecie | | 
‘i ¿rom vey trudno / From owey gle żyć / ia ko wiecie. 


A IE: 


— 


77 . Asiegitrzecie, | 0 
Wi five nießczeſne rymy / wam five ſmurne ſtrony / 
Zgodne Laſki / oddawam / zalem zwyciezony. 
Taki opad w mym ſercu miłość vczyniła / 
Ze mie tylko cien zoftał / ſamego znißczyld. 


Do Doktora. 


. a Doktor / to fy dwie rzeczy pꝛzeciwne: 
do Pzzeto vmnie / doktoꝛze twe zadanie dziwne / 
Ze do mnie bᷣleß po fraßki / tat daleko k temu / 
Ja iednak dofyć czynie roſkazanin twemu 
Ty ſtrzez fivoiey powagi / nie baw fie fraßkami / 
Ale mi ie odesli pꝛedkiemi nogami. 
A nie dziwuß ſie / ze ie tak dꝛogo ßacuie / 
Bo chocia fraßki / pꝛzedsie ro mich doktory guie. 


Na dom wCzarnolesie. «.® 


Se /tomoid praca / dzdätzenie twoie: 
Racyf blogoſtawienſtwo dac do konca ſwoie. 
Inßy niechay palace marmorowe mag 
A ßczerym zlotoglowem ścidny obiiaia / 
Ja / panie / niechay meßkam w tym gniazdzie oyczyſtym / 
g A ty mie zdzowiem opdttz / y ſinnnieniem czyſtym. 
Pożywieniem vczćiwym / ludzka zyczluwobcia. 
Obygdymi znobnemi / niepꝛzykra ſtarobcig. 
| Do Pana. 
nie co dobꝛze / raczy dae z fivey ſtrony / 
Lubo pꝛoßony / lubo niepꝛoßony. 
A złe oddalay od czlowieka wßedzie / 
Choc go Fro pzosić nieobacznie bedzie. 
| O fr.fzkach. 
Of Rape tu niepoważne z ſtarkiem ſie zmießalyꝛ 
Komuby drugie rzeczy wiec nie ſimakowalyg / 
4 4 3 | " wj 


70 Fräßek 
Wziaroßy ſwa cześć / oſtatek drugim niech podawa / 
Cy to woliß / a ow 348 pzzy owym zoſtawa. 
A iako Rus kupiec wftlepie wielkim / 
Roſkladam five towary cudʒoziemcom wßelkim / 
Tu bisior/tu koftery / tu Wlofkie zaponki / 
Sam daley polhat labie / y carne pierścionki, 


Do Kächny. aż 


po ſukni znam żałobe / znam y po podwice: 
Babin / to nie zaͤloba / vbielone lice, 


„O Laziebnikach. 


Laziebnich / a kurwy / iednym kßtaltem zyig / 
M teye waͤnnie yzlego / y dobꝛego myia 
a Do Pawła. | 
¶ beialemei pomagabog kilkakroc powiedziec / 
„Mecz biedy czas do ciebie / trudno Pawle wiedzieć: 
© ktorym iefli iefcze y dzib fie nie dowiem e 
Com mial tzec pomagabog / tod Bog zegnay powiem. 


Do Woiewody. 


£5)Amiepkałem do ſtolu twego / Woiewodd / 
3 gego zarazem Owoid pot kala mie ßkoda: 
„Jedna izem doma iadl: druga ze fie bole . 
Byś me rzekl / zem wzgardzil ches / y wieczerza twoie, 


Do Kachny. 


Choo znaß vczynność moie / y chee piówą czuieß⸗ 
Przecie cy mnie ßᷣpet na twarʒ / Rachno vkaͤzuieß. 
Do Sraniffawa. 
HN pia do polnocy / bꝛacie Staniſſawie / 
Jelſli ieſt czas do niego / moje fie nie pꝛaw ie 
e | Tzlowiek 


ych 


A siegi trzecie, 
Czlowiek pytac: bo by on fivoy wezas vmilowal / 
Pewnieby ſie raniey Eladl/ ani tar wilowal. 


N Y Do Prifzki. 


Dlugo fie w wdnnie pársyB / Prißko pochodzona / 
Czy cheeß iako Pelias / odmlodnac wárzona ? 
Do Zophiey. 
Ne tyś to / o Sophia / nie ty na ma wiare / 
Rtorey ia pꝛʒed biedmia lat pomnie w ſercu midte, 
Ono byla nadobna / ono wdzieczna byla / 
A wßyt ko iey pꝛzyſtalo cokolwiek czyniła. 
Sey zart / kazdy był trefisy / a gdy co kazala / 
dawzdy wielka powolność po kazdym poznała. 
Ciebie niewiem idako zwac : co pocznieß / nie grzeczy: 
Poſtqwa ßalonego / glos ledwie czlowieczy. 
Zart om nikt fie nie miele / na gniew nic niedbaig / 
A iefli flowo rzeczeß / ießczec y nalaig. 
Nakoniec / krom imie nia / nie maß nic dawnego / 
„ Bietzmuy fie / pzośćie pzebog / a zbadz iuz y tego. 
ata zazdꝛobciwe / wßytko pꝛecz niebiecie / 
A Zofia nie Zofig / kiedy wy przypniecie. 
y Epit. Eraz. Krocz. Kuchm. 
En pꝛoporʒec nad zimnym grobem zdwiefiony / 
Swiadczy / ze tu Rroczewſki lezy pogrzebiony 
Nagle smarty: dla Boga / co tu mieć na pieczy: 
Na ſtabey nici wißa wßytkie ludzkie rzeczy: 
Nagrobek Staniff. Struſowi. 


Ne nowiną to Struſom / na wßelakg trwog⸗ 
Cialy ſwemi zawa lac złym pohancom droge, 

Tak dʒiad zginął / raͤk ociec / tal moi ſtryiowie / 
Tenże vpad y moiey naznaczon był glowie: 


e 


at ata 2. > 


Bom legl we krwi poganſtiey. d Ero mie sahne) / 
Znać że niewie / lako śmietć vgciwa findtnie 
Grdniflaro Strus tu leże: nie wchodź poganime 
Spzdwiedliwa wabn / y po śmierci nie ominie, 
Br Do Goscia. 
(Pci tak idkob poczal / iuż do konca czytay / 
Ai ieſli nie roʒumieß / ymnie fie nie pytay, 
Onac to cześć tazdnia / cześć miepofpolica / 
Sluchaczom niepoieca / taznodziei ſkryta . 


Do Lubimira. 


q poe mimo libꝛaryja / 

Se Redy madꝛe Fóiegi bite? 

Lubimir miedzy tytuły 
Paecyral / Bitwa» Huly, 

Zlekl fie / ypadl: Hey panowie 
Moſkiewſey bohaterowie. 

Dla Boa nie zabiiaycie / 
Raczey zywo poimaycie. : | 


Nagrobek Kotowi. 


Otis/ bury Rocie / na myßach pꝛzeſtawal / 
A w inße fie mybliſtrwo 3 laſtrzaby nie wdawal. 
Byles w laſce v ludzi / y glaſkanoc [boze / b 
A rys mtucząc podnosił ttodtdy ogon wgors. 
Tera; iakob ku myfiom chciał mieć y polmiſki / 
: R laʒileb po ptabiw qołebiniec bliſki: 
Dales gardlo meboze / y wis iß na debie / 
A twey śmietci y myßy rady y golebie. 
Epit. loftowi Glacowt. 
SOF Blac eu leży fafarz wierny panu fivemo 


M) Arolowi na polnocy mezwyctezonemu. we 
49 00 EE OWNER 5 Cera? 


— 
KZ AA, SACZ 


Asiegi trzecie. 


Teraʒ ma liczbe czynić przed panem groznieyßym / 


Gd ie kazdy winien / by też był naniewinnieyfym, 


Pokriy ftoym milobierdziem / panie / naße zlosci / 


Bofiny zgineli wedlug twey ſpꝛawiedliwobci. 


Na Zdrowie. 
(Sslacherne zdꝛowie / Nixe fie niedowie 
Jako ſmakuieß / Az fie zepſuieß. 

Tam czlowiek pꝛawie Widzi na iawie / 

N fami to powie Ze nic nad zdꝛowie / 

Ani lepßego / Ani droßego: 

Bo dobꝛe mienie / Perly / kamienie / 

Takze wiek mlody / N dar vrody / 

Mieyſca wyſokie / Wladze ßerokie / 

Dobꝛe ſa: ale Gdy zdꝛowie w cale. 

Gdzie niemaß Siły / % wiat nie mily. 

Aleynocie dꝛogi / Moy dom vbogi 

Oddany tobie / Vlubuy fobie, 

Nagrobek Rozynie. 


r fed wieku leży Rozynd. 
Uecz tylko wieku / ale nie wind. 
Nie ſtoi o mßa / dni o dzwony / 

Wolalaby dzban piwa zielony. 
O Kapłanie. 


Ge ieſt / aby kaplan nie mogł poiąć żony : 


Tenge nie ma bydz w żadnym człontu vßczerbiony. 


Jeſli nie miał mieć żony / moglie go zcfiamıe 
Pꝛzy vßu / dle idiec lepiey było zbawic. 


Nagrobek Piotrowi. 


| Pi myélifivod twego / Pietrze veießony / 
a 


———— —V— 


Stoie tu flup kamienny twardo vſadzony. 
"JĄ se 
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ANIA Straße 
A Dy pogrʒebie maß naczynie wßyt ko pofidwione/ 
Bon / ſtrzaly / pſy / potycʒy / dieci rosciagnione. 
Wpßyrko / biaod mnie / kamien a zwiet; tuż beſpieczny 
Ociera fic imo cie: 4 ty ſen (pig wieczny. 
O blaznie. 
p Lefti( blazen powiada) to mie podnośićie/ 
Ale ia wiece zgaße / ze mie nie vyzrzyc ie. 
O Marku. - 
Lacze Marek: nie pꝛzeto że świdt zoſtawuie / 
Ale ze dzwonnikowi groß ieden gotuie. 
A żeby iednym koßtem odpꝛawic co wiecey / 
Baal fynowi omtzeć po fobie co pꝛecey. 
Do Staroſty. 


Stars fie moich fraßek / moy dobry Staroſta / 
A ia tobias na to tak powiadam ſpꝛoſtã / 
Kto w myc fraß kach / iuz moje nie zar zec by kaſka 
Biſkupom / ktoꝛzy ſtoia v ówietego Frack. 
Do Kaznodzieie. 
Od twym dlugim kazaͤniem / Tie ze Baznodzieia / 
oO . Gody hóiał mieć gofpodat; : dle go madzició 
Omylila: bo obiad niechcial poise żony : 
Owa wieczerza pzzedśte / y obiad ziedzony. 
Dogofpodarza. Sj 
Je badz gościem v Siebie / wiedz co ſie vo cie wleie: 
* Wedle tegoż five ſpꝛawy miarkuy / pnadsieie, 
Epita. Greg. Podlodowfk. St. Rad. 
5 * wedla cnot / y godności A: 


IS 


Grzebiono vmarlych tośći / 


siegi trzecie. | or, 
O Kozle. | | 


OWAL ma dꝛobci tak nam powiadaia / MŚ 
Ze niemowne zwierzeta rozumu nie malich. 
Lecz koziel ratą ßtuke niedawno wypꝛawit / 
Ze na wßyt ek bwiat znacznie rozum fivoy obidwił, 
Ziadl piſkoꝛza żywego : piſkoꝛz niecierpliwy 
Strawienia nie ge kaiac / przepadł pꝛzezen Żywy, 
Boziel go w rave dꝛugi raz: on dzugi raz 3 tzyći/ 
By 3 Labyrinthu Theſeus po bwiadomey nici, 
Rosle pꝛedko widy trawi : znowu 3 nim do fatu/ 
Piſkorz też dawney Bciezti nie vchybil znaku. 
Myśli koʒiel co czynić : bꝛoda doktoꝛowſka / 
Pꝛʒypat rzze fie ieſli tes y rada zakowſka. 
PifEozzć połtnał/ ć tzyć pꝛzyciſnal do śćidny / | 
Ntak goncã poimal trʒykroc pꝛzeiechany. 


Nagrob : Hannie Spink. od męża. 


RM człowiet po śmierci flyfy/ dlbocznie / 
Hanno / o dno moia / twoy eie mąż midnuie, 


— A Z 2 


Pokis ná świecie byla / pokis vzywala 
Wosiecsnych darow niebieſkich / mam za to żeś znała 
Moie vpꝛzeymobc / y chec ßezerg pꝛzeciw fobie: 
Teraz / tiedyśw tym zimnym położona grobie / 
Czym cie inßym mam vezcié / ieno płaczem fmwoim ? 
ZAtozym ia wieczny winien wielkimenotom twoim. 


Modlitwa o deſcz. | 


Siege dobrego darocá / y ßafar zu wieczny/ 
Tobie ziemia ſpalona pꝛzez ogień ſtoneczny / 
Modli fie ddʒa / y ſmetne ziola pochylone / 
N naͤdzie ia oraczow / 3bojá vpꝛagnione. 
Scisniwilgotne chmury Swierg rely ſwoig 7 
A one ſucha ziemie / y dꝛzewa nápola 
w”. K 3 rada - Ogniem 


78 Fraßek 
Ogniem zyete: o ktoꝛy z ſuchey ſkaly zdꝛoie 
Nieſtychane pobudzaß / okaż dary ſwoie. 
Ty nocną roſſe ſpußczaß: ty doſtatkiem hoynym 
Zywey wody dodawaß rzekom nieſpokoynym. 
Ty pzzepóśći naſycaß / y laͤkome morze: 
Ztad gwiazdy żywność maia / y ogniſte zorze. 
Riedy ty cheeß / wßyt ek świdt powodzią zar onie / 
A Kiedy chceß / od ognia / iako pioꝛo wfplonie,. 
Do Mikołaia Firlei.. 
fy” nótym ze moie fraßki maß pifáne / | 
4 Lecz ie chceß/ Mikolaiu / mieć y dꝛukowane: 
Ru o3ct / czy hanbie moiey? coż / niewierzyß temu / 
Ses y ſam w nich? bd iefteś / iuz wierz fiowu memu, 
A tat roʒmyol fie na to: trefnoli to bedzie / 
Goy we fraßkach Raßtelan dꝛukowany siedsie, 
Jac wytrwam / choc mie beda fraßkopiſem wolac / 
Bom nie mogl ani boiom / ani mezom zdolac. 
Do Starofty Mufzyńfkiego:, 
© Stároftá ná Mußynie / 
Ty ſie dobrze 3naf ná winies: 
naß / y maß: bo tylko z gury 
Spuśćiwfy woz / alic Dbry,. 
Okaz fivoy 25 arodawny / 
Staroſto Muß ynſki ſtawny / 
A niech go ia też ſkoßtuie: 
Boe y ia ſmat w beczce czuie. 
A nie zal mi zem poetq 
Jieſt cos / vmiec alphe 3 betq. 
Tym ludziom ty Staniſlawie / 
Chceßli fie zächowäc pꝛawie / 
Nie ßafirem / nie rubinem / 
Ale ie qʒci dobrym winem. 


Az rad 


A siegi trzecie, 
2 2390 to bedzieß miał w zy(Eu/ 
Fe cos dzis oblokow bliſku - 
To cis piianemi rymy | 
Az do nieba wpꝛowadzimy. 
Nagrobek Koniowi. 


Dm Cie marmorem vcʒeil twoy pan zalobciwy / 


Pomniac na twoie dsielnosc/ Glinko bidlogtzywy, 


A tys był dobrze godzien / nie podlegßy ſkazie / 
Gwiedit 


na wielkim niebie pay lotnym Pegazie. 


Ach niebose / tos ty mogł z wiatry ro zawod biegac / 


A niemogles nießczeſney Smierci fic wybiegac. 


Człowiek Bozé igrzyfko. 


N33. rzekl ito żyw żaden wietfiey pꝛawdy z wie ka / * 


Jako Ero nazwal Bożym sytem czlowiekg. 
Bo co kiedy rat madrze czlowiek począł fobie / 

Zeby fie Bog nie mubial tego śmiać oſobie? 
On / Bogaͤ nie widziawßy / cate dume ro glowie 


Vpꝛʒadt ſobie / ze Bogu podobnym fie zowie. 


On miłością ſãmego Siebie zatzlepiony / i 
Rozumie ze dla niego świąt ieſt poſtawiony. 
On pietwey były nizli byl: on chocia nie bedzie / 


Pꝛzecie bedzie: pꝛoʒno to / blaznow pelno wßedzle⸗ 


Do Mikołaia Wolſkiego. 
| (OWU iedzieß piecz od nas / Mieczniku drogi: 
Gdʒies to mnie tez mieć bylo życzliwije Bogi / 
| Zebych byl towarzyſtwa twego moglzazye: 
przy tobie y do Bolchow śmizibym fie wazyẽ 
Pꝛzez morſkie Symplegady plyna c: gdsie bmialy 
Jaſon ledwie mogł ŚW oy koꝛab caly. 
Puy tobie ia / cnotliwy Staroſto / moge 
Yopytte Lárciddego obiechac droge: | 


4, 
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Thracya / Lothophagi / y iednookie 

Cyklopy / y możnego dwory wyſokie 
ola / Antiphata / y Jedze / zioly N 

Mona ludzʒi pꝛzet warzac / to w pff / to w woły, 
Pieklo / Syreny / Scylle / Chaͤrybde ſtoga / 

Y Czabany ſtoneczne / potrawe droga. 
Nymphy morſkie / Tyranny ßeroko włóone : 

Wyßyt ko to rzeczy wytrwać pay tobie fine, 
Ale mnie (czego taic zgola nie moge) 

Niewiaſta ſmutna trzyma: Prorey gdy drone 
Wſpomione / wnet twarz blednieie / oczy łzy leiq / 

A mnie patrʒac y ſerce / y czlonki mdleig: 
de ins ani womac mie pzoć fie bꝛʒytwami / 

Ani pomyśle ßachow grać 3 Sibyllami. 
A tak iedz fam w dobꝛy czas / mnie zoſtaw§iwßy: 

A potym vwiat wedle ſwey myśli zwiedziwfy : 
Boday w ſlawie / y w dobꝛym zdrowiu do Polſki 


Prʒyiechal: dobꝛych oycow cnot liwy Wolſki. Ú 

ae Gadka. - ite re 

eq zwierze o iednym oku / en e. 
tore zawzdy (toi w Erofu. tv thy 


Slepym beltem vo nie ſtrzelaig / 
A na obo vgadzaiq. 

Glos iego / by piorunowy / 
A zalot niepzówie zdrowy, 


4 Nagrobek Gafce. 


Vz nam / Gafkd nieboże / nie bedzieß blaznowal / 
Juz pod Gperiaßem nie bedzie harcowal / 
Ani glotowz rekawa ſypal na chlopietã / > 
Biedy eie wiec opadna / iakoby ßezenieta. 
Jauzes leciał za morze / Gaſko / iuzeb vo dole / 
posit ee 2 Gatney Perfepbonie (póczłuiefi psy ſtole / 


ZJ ©) MZ 


FE A sient trzecie. 


A ten chrapi / choć nie (pi : Mily ba fiuchaycie / 
Juz tam Orudzy wsiąddia : Ey ine wsiddaycie 
| Az was dyabli pobiora. Ali drudzy / ßkoda 
Odiesojác rowarzyßa: wielka rzecz pꝛʒygoda: 
| Pomo3my mu w zlym vaste / a zalozmy ſwoie. 
| Dyabel cie niechay pꝛosi / niech ius ciagng moie. 
Mila / ty fie nie paecivo : połarmiwfiy koni / 
A iutto rano wſtawßy / bedziem cam gdsie oni. 
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